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PrzYfera polemika
P .  G r a b s k i  o s k a r ż y c i e l e m  i  o s k a r ż o n y m

Co do Zakładu Kradytowogo dla miast mało­
polskich, stwierdza, p. Byrka, iż p. Grabski 
wcale go nie usunął, ale że zwinę,ł cały zakład, 
powodowany niechęcią, do nasiej dzielnicy. P. 
Byrka zaznacza przytem, że nie kto  inny, jak 
tylko p. Grabski zamianował go swego czasu

Kraków, 14 września.
Opinja publiczna zajęta jest od dwuck dni 

namiętna polemiką, ja k a  aię wywią*a!:t o 
kola osoby p. W ład ysław a Graoskmgo m o n o ­
polu zapałczanego. Inicjatorem dyskusji był 
sam p. Władysław Grabski, który na łamach
pism warszawskich ogłosi! list otw arty do dyrektorem tego zakładu, udzielając mu na ten 
marszałka Sejmu w sprawie badan komisji cel bezpłatnego urlopu, ja,a o wiciministrowi 
śledczej, wyłonionej przez Sejm dla sprawy za- skarbu
palczancj.

W liście tym p. Grabski zasłania sic autory­
tetem  ministerstwa skarbu oświadczając, że 
wedle relacji tego ministerstwa, zinżąn&j vs ko" 
misji sejmowej, umowa z trustem szwedzko-

W dalszych wywodach p. Byrka podkreśla, 
iż monopol zapałczany zwalczał 7. pobudek 
rz e c z o w y c h  i że dzięki jego staraniom urato­
wano dla skarbu państwa miljon złotych rocz­
nie tytułem podwyżki czynsiu dzierżawczego. 
Zresztą monopol zapałczany jest tylko jednym 
epizodem tej działalności p. Grabskiego, k tó ­
rej slupami milowemi są: pożyczka Dillonow- 
ska, pożyczka tytoniowa i pożyczki interwen­
cyjne. W szystkie te sprawy są badane i na ich 
podstawie przygotowuje się postawienie b. pre- 
rnjera w stan oskarżania.

Całość postępowania p. Grabskiego określa

amerykańskim w sprawie zapałczanej nie bu­
dzi wątpliwości. W dalszym ciągu listu b. pre- 
mjer i minister skarbu usiłuje zdyskwalifiko­
wać tych członków komisji, którzy w ciągu 
badań okazali, iż potępiają metody i umowy p 
Grabskiego. Posłami tymi są: p. Byrka, p„ Mi­
chalski, p. W y r z y k o w s k i  i P- Rozmaryn. _

W liście swoim twierdzi więc p. Grabski, ze 
wszyscy ci posłowie, stanowiący przcsziO perjp . B yrka jako próbę sieroryzowatua świadków 
łowó komisji, działają z pobudek osobistych, j dowodowych w sprawie, która się obecnie 
jp. B yrka mści się rzekomo za to, że p. Grab- przeciw p. Grabskiemu toczy, 
ski usunął go z Zakładu Kredytowego d l a 1 P. Michalski oświadczył krótko, iż jako pre­
mia st małopolskich; pozatem insynuuje p. G rab-' zes komisji śledczej musi w tej chwili milczeć, 
ski, jakoby szef stronnictwa ludowego, p. Wi- a sam atak p. Grabskiego określił słowem: 
tos, żądał dla p. Byrki »dobrej poradyc w za -.niecny*.
mian za zaprzestanie walki przeciw monopol o > Poseł Wyrzykowski zaprzecza kategorycznie
wi. Poza tem skarży się p. Grabski, że list, wi- jakoby był w jakichkolwiek stosunkach ma
ceprezesa Najwyższej Izby Kontroli Państw a lerjalnych z Iliniczeni \  zapowiedział proces są- 
przeciw warunkom umowy zapałczanej, na pruł dowy.
stawie którego sprawę tę bada komisja, był li- P. Rozmaryn stwierdził, iż jego interwencjo 
Stern prywatnym do posła Byrki, wyzyskanym w ministerstwie skarbu ograniczyły się do wy- 
przezeń w sposób urzędowy. « egzekwowania na  rząd z-e ob.a\iązku, wyku-

Posła Michalskiego posądza p. Gra liski, że pienia krajowych nruuych rabiyk zapałek, nie 
zwalcza go, gdyż nie został zamianowany przez objętych przez trust, k tóry  to obowiązek na- 
p. Grabskiego prezesem B an tu  Gospodarstwa łożył Sejm rządowi i rezolucją z dnia 6 lipca 
Krajowego, pomimo że poprzednio stał na cze- 1925. Autorem tej rezolucji był właśnie poseł 
le Banku Krajowego. P. Grabski tłumaczy po- Rozmaryn i dlatego miał p  awo i obowiązek 
minięcie p. Michalskiego rzek -mym faktem, iż pilnowania tej rzeczy, 
p. Michalski bronił jednej z filij banku, k tóra * *
łuuąujyała gre na zniżkę waluty. ! 1 \y  sprawie całej tej polemiki musimy wypo-

, . ° Wl, ko''vslu‘!mu zarzuca p. Grab- wiedzieć kilka uwag. Otóż przedewszystkiem
1, iz , aj na  się w niejasnych stosunkach uważamy z a  objaw niebywale przykry i sinut- 

materjalnych  ̂z dyrektorem Związku lJandlo- ny, że b. premjer i minister skaibu. przeciwko 
wego Rolników, Iliniczem. któremu toczą się dochodzenia w sprawie za-

0  pośle Rozmarynie pisze, iż będąc człon- palczancj, nie poczekał na wynik śledztwa, ale 
kiem komisji, nachodzi! ministerstwo skarbu w ciągu badań zabiera glos, obrzucając obel- 
jako petent, domagając się załatwienia po- gami i zasypując osobistemu oskarżeniami 
szczególych spraw fabrykantów zapałczanych, swych sędziów.

Wkońcu p. Grabski obszernie opowiada, iż Mógłby ktoś powiedzieć, że uważając sę- 
nastrój posłów przeciwko niemu spowodowany dziów za, stronniczych, broni się przed krzyw-; 
jest jego zakazem, jż żaden 1, członków Sejmu Ją . W takim razie należy jad iak  postawić py- 
nie może być członkiem rad nadzorczych ban- tanie. Dlaczego p. Grabski nie wystąpił z temi

ciw monopolowa walczyli, a między którymi 
znajdowali się właśnie wszyscy oskarżani dziś 
przez p. Grabskiego.

P. Grabski szerzył korupcję przy każdej 
sposobności. Ajentem jego był osławiony p. 
Kauzik.

Piszący te słowa był świadkiem tragikomicz­
nej sceny, gdy do jednego z radykalnych po­
słów" włościańskich przystąpił pewien dzienni­
karz sejmowy przed gl ;sowaniem o votum 
zaufania dla rządu i czyniąc aluzję do nagłej 
zmiany stanowiska, tego pouu na iztc.z rządu 
powiedział: »Pa nie posła, proszę nawymyslać 
Kauzik owi. Zgubił k areką z not--.su z pańskiem 
nazwiskiem i pewnemi bliższeiń; datami*. Pan 
poseł osłupiał i wybełkotał; »Jakto? Kauzik 
zgubił kartkę?...* Tableau!

Niechże też p. Grabski mc opowiada o pró­
bie zwalczania korupcji przez zakaz kumulo­
wania szeregu posad w jednym reku, gdy prze­
cież znaną jest rzeczą, żs d z ie s ią tk i  dziś już

częściowo usuniętych dygnitarzy z m inister­
stwa skarbu pełniło równocześnie dobrze p łat­
ne funkcje w pólprywatoyeh i całkiem pryw at­
nych przedsiębiorstwach za wiedzą i zgodą p. 
ministra jako »delegaci« rządu. Wynik był len, 
że rekursy podatkowo tych przedsiębiorstw" 
były skonstruowane doskonali i w sposób prze­
konywujący centralne wiadze skarbowe.

P. Grabski powołuje się wreszcie na świa­
dectwo ministerstwa skarbu! Świadectwo mało 
ważne. Wiemy dobrze, że p. Zdziechowski był 
przyjacielem p. Grabskiego j wielokrotnym re­
ferentem jego budżetów', a p. Klaruer jego bli­
skim współiiracow-nikiem.

Nic tak łatwro w Polsce nie zyskuje wiaty, 
jak osobiste oskarżenia i nic tak bardzo ive 
popłaca w epoce znajdującej się pod hasłem 
sanacji moralnej.

P. Grabski użył tego tricku, wątpimy jednak, 
czy wprowadzi w błąd opinję publiczną.

szenie poborów funkcjonarjnszćw państwo­
wych.

Warszawa, 14 września (AW). W rządzie 
lozważaną jest, sprawa podniesienia od 15 do 
20 proc. podatku bezpośredniego. Z tem była- 

y związana pewna poprawa unosaż-eń urzę­
dniczych. Projekt w tym kierunku zostanie 
wniesiony do rządu już w ciągu sesii wrześnio­
wej.

ków państwowych. oskarżeniami zaraz po uformowaniu komisji 
lecz dopiero teraz, po kilku miesiącach, gdy

Zaatakowani p03lowie nie zostali dłużnymi dotychczasowe Wyniki dochodzeń wypadły dla 
odpowiedzi. Poseł Byrka W wywiadzie dzienni- niego bardzo ujemnie. Przecież .wszystkie za- 
łęarskim zakomunikował przedewszystkiCm, iż rzuty, stawiano przez p. G ubskiego, odne-zą 
list, jaki otrzymał od urzędującego wicepre- się do osobistych jego stosunków z członkami 
zesa Najwyższej l z|jy  KontroJi, był listem urzę- komisji i dotyczą lat ubiegłych, tak że p. Grab- 
dowyrn i słusznie zwrócił uwa"ę na to, że cha- , ski miał te same rzekomo atuty w ręku przed 
rak  ter listu me zmienia, postaci rzeczy. Obec- pół rokiem, jak i teraz.
ny szef Izby Kontroli Państwa, a  więc człowiek1 Tragikom icznie wygląda tez p. G rabski w 
bardzo kompetentny, oskarża  p. G rabskiego'roli rycerza walki z •korupcją parlamentarną, 
p zawarcie niekorzystnej umowy; oskarżenie! Opinja pubhczna wie clobrzo, ze system  korup- 
to  jest tak  samo ważne, gdyby list był p ryw at-1 cii nie był nigdy tak  bardzo rozwinięty, jak za 
dy, jak  w razie przyznania listowi charak teru 'rządów  p. Grabskiego. I rasa niezależna głośno 
urzędowego. I wołała właśnie w czasie uchwalania monopolu

9o  do rozmowy p. W itosa z p. Grabskim o- zapałczanego, że Sejm jost skorumpowany i z 
Władcza p. Byrka jasao i stanowczo, że po r a z 'uznaniem podkreślała stanowisko tych kilku- 

pierw szy słyszy o niej z  ust p. Grabskiego, (dziesięciu posłów różnych o .bizo w. którzy prze-

Potem lsis ndłeBlHo-® cstolci M m stM  projekt 
® spranie umMmnieslcłycli i rssleKcli

W śro d ą  p r o :©!it do Z up an iadzen ia  L;r i  — W czw a rtek  w yb ory
Genewa, 14 września (PAT). Podkomisja 

pierwszej komisji Zgromadzenia Bigi przyjęła 
wczoraj tekst projoktu regulaminu w sprawie 
wyboru niestałych członków Rady opracowane­
go przez specjalny w tym celu stworzony ko­
mitet redakcyjny. Tekst ten ma formę propo­
zycji uchwał Zgromadzenia Ligi. Utrzymuje on 
całkowicie zasady, zawarte w pierwotnym pro­
jekcie, wprowadzono doń tylko uwagi odnoś­
nie wykonania wyborów. Kwesijonowane przez 
niektórych delegatów skandynawskich sprawy 
ponownej wybieralności ; podziału w tym roku 
jedno, dwu i trzy letnich mandatów w drodze 
wyborów zesłały w całości utrzymane. Wybory 
będą tajne. Ponowna wybieralność będzie Przy­
znana 2/3 głosów. Białe kartki glosujących 
wchodzą w rachubę. W razie przedterminowego 
wystąpienia członka Rady odbędą się na naj- 
bliższom posiedzeniu Ligi r*uicW|VQ wybory no­
wego członka Rady, na czaś pozostający do rs-

Posiedzenle Senatu
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 14 września. Posiedzenie Senatu 
odbędzie się 27 września celem rozpatrzenia 
prowizorium budżetowego za 4 ty kwartał.

Poblasku o zmianie nosie polskiego 
w Berlinie

^Germania* notuje pogłoskę, iż posoł polski 
w Berlinie p. K. Olszowski ustąpić ma ze s ta ­
nowiska i przejść na wybitne stanowisko vv 
centrali M. S. Ż. Na jego miejsce powołani- ma 
być Janusz Radziwiłł.

zygnacji mandatu poprzednika. W  tym roku 
mają się odbyć w-ybory dla każdej kategorji 
mandatów.

Projekt będzie przedłożony na pierwszem 
posiedzeniu komisji w środę ogólnemu Zgroma­
dzeniu Ligi. Wybory nastąpią prawdopodobnie 
w czwartek,

Koba nie uMe^a sie o M n e  miejsce 
a Redzie L;Si

Genewa, 14 września (PAT). Ze względu na 
doniesienia pism, jakoby republika Kubv do­
magała się stałego łub też niestałego miejsca 
w Radzie Ligi Narodów-, delegacja Kuby ogło­
siła dłuższe oświadczenie podkreślające z naci­
skiem, ż.e Kuba w interesie solidarności z resztą 
państw Po!. Ameryki żadnych takich aspira- 
cyj nie pesłada.

-  o--------------  i

Eeiesltścja frewafa fócłłrneMiego © U te  narsćó®
(Telegram iskrowy

Genewa, 14 września. Na dziś przeu połu­
dniem zapowiedziano lu złożenie w general­
nym sekertaijaeie Ligi Narodów dla zarejestro­
wania aktów ratyfikacyjnych traktatu iocar 
neńskiego.

W ten sposób trak ta t loearneński formalnie 
i ostatecznie wchodzi w życie na terenie ukła­
dów międzynarodowych.

m m m m  a  m a m y  $ ł s s
riśe is itecM

Berlin, 14 września (PAT), Warszawski kore­
spondent »Germanji« zastanawia się w dłuż­
szym artykule nad obecnym stosunkiem Polski 
do Niemiec i stwierdza z zadowoleniem, że tak

„Nowej Kr-furmy").
bardzo okrzyczana wzajemna \  nienawiść obu 
narodów- należy obecnie do kłamstw historycz­
nych. Między obu narodami najaktualniejszą 
obecnie jest kwestja mniejszości narodowych. 
Korespondent stwierdza dobrą wolę w tej 
mierze u obecnego rządu polskiego, który dą­
ży do załatwienia tej sprawy. Przechodząc do 
sprawy rokowań handlowych korespondent 0- 
śwładcza, że przewlekłość portrak/a-cyj nie 
powinna nikogo niepokoić, również j spór o 
miejsce w Radzie Ligi należy uważać obecnie 
za załatwiony. Korespondent wyraża" nadzieję, 
że Genewa będzie punktem wyjścia dla przy­
jaźni między obu narodami a osiągnięcie tego 
właśnie celu jest najgorętszem pragnieniem 
Niemiec. *

P r e i e s t t  w t t f e n i a  K f e & t a  t a m n
(Talefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 14 września. W łonie rządu po I średnich. Podwyżka ta ma nastąpić w celu n- 
wstał projekt podwyższenia podatków fcezpo- zyskania, potrzebnych funduszów na podwyż-

Propaganda za resiytacla mcnarcltii 
w Stacji

(Telegram iskrowy „Nowej Refonny“).
Wiedeń, 14 września. Z Aten donoszą, jako­

by Acglja, Jugosławia i Rumunia miały zw-ró* 
cić uwagę rządu greckiego, że najiepsze-.n wyj­
ściem z dotychczasowych zamieszek wewnętrz­
nych byłoby restytuowanie królestwa i pow-o- 
łanie z powrotem na tron króla Jerzego.

Potwierdzenia powyższej informacji dotych­
czas niema.

Konflikt miedzy rządem  
a prezydentem republiki

Paryż, 14 w-rześma (PAT). Wedle doniesień 
»Journala«i z Aten, prezydent republiki admi­
rał Kontluriolis odmówił podpisania proklama­
cji, przedstawionej mu przez gen. Eondylisa 
Froklamacja ta usprawiedliwiała stanowisko O' 
becnego rządu. Prezydent Konduriotis nie pod­
pisał proklamacji, nie chcąc brać odpowiedzial­
ności za wypadki, które wydarzyły się w ti* 
biegły czwartek w Atenach.

Paryż, 14 września (PAT). »Le Journal 1 do-, 
nosi z Aten, że wskutek nieporozumienia z  
rządem prezydent republiki Konduricti.s opu­
ścił Stolicę. -

Udaremniony zamach' na Pansaiosa
Ateny, 14 w-rzośnia (PAT). Dzienniki donor 

szą o planowanym zamachu na uwięzionego 
faytego dyktatora Grecji Pangalosa. Do komen­
danta więzienia na Krecie, gdzie umieszczono 
Pangalosa, zgłosiło się 4 mężczyzn w mundu­
rach oficerskich z oświadczeniem, że m ają po-, 
lccenio poczynić szczegółowe zarządzenia, ca­
lem przeszkodzenia ewentualnej ucieczce Pan- 
gaiosa. Wobec tego, że władze otrzym ały wia­
domość o istnieniu planu zamordowania Pai.ga- 
losa, przytrzymano owych 4 nieznajomych * 
wydalono z wyspy.

Wczoraj przed południem rozeszły się w  
Atenach pogłoski o nowym planowanym za­
machu wojskowym. Pogotowie wojskowe z o-, 
stało wzmocnione, nie doszło jednak do ża­
dnych zaburzeń.

WACŁAW LIPI1SJSKI.

m  o r i m u s
Ju ż  dawno myślałem o zmianie ordynansa. 

Mój Staszek, chłopak wiejski z pod Miechowa, 
który we Lwowie rannego wyniósł mnie na ple- 
cac pozycji — wyrabiał się coraz bardziej 
z i , i r r “ J’ pracT  frontowej — i w ogniu, gdy 
.wauw-e gwizdy przeszywały powietrze na li- 

njowogo zolmcrza i częściej bywał gońcem b<j- 
JOWym, mz ordynansem. To też należał mu sio 
sluszmo awans na starszego żołnierza i odej­
ście na służbę do któregoś z plutonów. J 

Rozmyślałem tedy, przcpatrując twarze żoł­
nierskie podczas zbiórek kompanji, kiedy ró- 
jVrm łinja karabinów połyskiwała zimną stałą, 
u»goby wziąć na ordynansa — gdy tymcza- 

B 1 l0fily Przypadek sprowadził Michała.
ta roi-u ranoCzA fe .sk 'ra raeS°i słonecznego la- 

iuvilowe pozycjo 5 pułku p:e- en 'nv Jegjonowei
JVilońszezvżnic, i  Y °wcza3 na
wielkiej wojny ]abirvnra1>OZO?tal.ych .z czasoW 
fikacyj poJowych. Na p t i Z 0 ,ckich 1forŁy*
słynnych Smorgoni, w pobliżu z‘) nycl1 ^U,Q 
nieprawdopodobnych mas k o lc z a S ^ o  
wposrod zasieków, betonowych schronów u  
mocnień i ganków — taił się w gąszczu nie­
wielkiego Jasku i parku dworek jakiegoś wy- 
ałuzonego rosyjskiego generała. *

Dziwnem zrządzeniem losu, mimo, iż wszyst­

ko w prom ieniu w ielokilom etrow ym  zrównane 
tu  z o s ta ło  z ziem i:} , d w o r a k  o c a la ł ,  p r z e t r w a ł  
w ielką wojnę i bolszewików i doczekał się zaję­
cia przez oddział polskiego wojska.

Pusto w nim było i głucho. Po dawnych sa­
lonach i pokojach gościnnych hulał i świszczał 
wiatr, targał okiennicami, wywalał na ościerz 
żałosne szczątki drzwi i okien. Gdyśmy zajęli, 
po cofnięciu się do Zalesia bolszewików, ów 
dworek — gnieździła się tylko w jednej, bocz­
nej izbie jakaś okropnie brudna i straszliwie 
wynędzniała rodzina żydowska, która, Bóg 
wie, skąd tu  przyszła i jakiem prawem zamie­
szkiwała.

Nikt się widocznie o to nie pyta!, więc mie­
szkała.

Zajęliśmy dworek, a  raczej jeden tylko ob­
szerny pokój, w którym  stanąłem wraz z do­
wódcami plutonów, Oćdynansi jakoś tam po- 
spizątah, wyma-jstroTrali z okiennic łóżka i stoi 
ki, starając się pżywić nieme, sponiewierane 
ściany tego zacisznego ongiś domu, a  wokół 
w przyległych izbach rozłożyli się wolni od 
służby żołnierze.

Po zajęciu smorgońskich ruin i wyparciu 
przeciwnika do Zalesia w kierunku Molodec-z- 
u«, zapanował przez jakiś czas na naszym od­
cinku niczem prawie niezamąeony spokój. P la­
cówki rozstawiono na wyniosłościach, nużyły 
się beznadziejnem od dwóch tygodni w ypatry­
waniem wroga, który zapadł po tam tej stronic 
w pozostałych jeszcze i ludnych wsiach, i jed y -: 
nem zajęciem a  zarazem i zabawą żołnierską

było, gdy udało siQ pazychwycle przekradają­
cych się przez linję białoruskich chłopów 
i żydków, którzy z dawnego, niemieckiego pa­
sa przyfrontowego przechodzili na niez.ńszczo 
ną 1 bogatą stronę rosyjska.

Pewnego dnia, gdyśmy we trzech siedzieli na 
resztach weranay, chroniąc się p rzed upainemi 
promieniami czerwcowego słońca/ zameldował 
wyprostowany żołnierz, „jako przyprowadził 
babę z dzieuchą i chłopakiem*^

—  Dawaj ich tu!
Stanęła za chwilę przed nami wychudła 

i zmizerowana kobiecina z ośmioletnią może 
dziewczynką i ślicznym, czternastoletnim  chło­
pakiem.

Kobieta z płaczem przypadła do rąk.
-— Panoczku — ciągnęła p 0 białoruska ~  

my za Chlebem szli, jeść niema en, dzieci gło­
dne.., |

Przyzwyczajeni byliśmy  ̂ w ciągu naszego 
marszu od Wilna na wschód do podobnych 
scen, do tych trupio-ziemistych i zapadniętych 
z głodu twarzy, do oczu nędzą przeżartych 
i do zbiedzonych nad ludzką miarę widm, clileb 
z pokrzyw i nawozu jadających -— lecz tym 
razem poruszeni zostaliśmy do żywego.

Wszyscy trojo odznaczali się niezwykłą 
wprost urodą, która, choć przygaszona przez 
nędzę, jednakowoż rzucała się na  pierwszy 
zut oka. Szczególnie ładny był chłopak. W i­

docznie bardziej sobie potrafił radzić w dniach 
okrótnoj nędzy, gdyż nie rysowały mu twarzy 
wysuszone kości głodu, ą  inteligencją i sprjdj

bijące mu z ogromnych, ciemnych oczu, oży­
wiały tem silniej zmizerowaną jego twarzycz­
kę. Strzeliła mi też odrazu myśl do głowy, gdy 
wysłuchiwaliśmy przykrych narzekań matki, 
by ulżyć jej jednego głodnego żołądka i chło­
paka zatrzymać w kompanji. Pożywi się w woj­
sku, wyrobi się na. tęgiego żołnierza i Staszka 
będę mógł odrazu zwolnić do plutonu.

Nie odrazu m atka przystała, gdy zapropono­
wałem rekwizycję jej syna. Jednak obietnica, 
że do Smorgoń, gdzie w lochach pod ruinami 
własnego mieszczańskiego domu nieszczęsna ta  
rodzina mieszkała, często będę chłopaka na 
przepustkę zwalniał — zgodziła się i to nawet 
chętnie. Nakarmiliśmy tedy całą trójkę, obła­
dowaliśmy m atkę i córkę białym, z am erykań­
skiej mąki clilebem i konserwami — i wśród 
nieśmiałych na  pożegnanie podziękowań m atka 
z córką odeszła, a  chłopak został w kompanji.

Nazywał się Michał Mackiewicz i wyznaczo­
ny został na ordynansa. Nie bardzo wiedział, 
co to za godność, dopiero.*g'dy na rosyjskiego 
„dieńszczyka11 mu to przetłumaczyłem zro­
zumiał i z całym zapałem wziął się odrazu do 
czyszczenia siodła i trcnzelki, z  ̂ zachwytem 
przyglądając się każdej błyszczącej części koń­
skiego moderunku.

Widziałem odrazu, że będzie z chłopaka po­
ciecha, Wszystko go naokół interesowało, nie 
spuścił tego dnia oka z niczego, z najwyższem 
nabożeństwem gładził palcami stal karabino 
wych zamków, a  już z niekłamaną uciechą przy 
patryw ął stę majstrze plutonu, k tó ry  'dnia tego

nie pełnił służby na placówkach. Odrazu też 
wziął się także do strzelania.

Chyliło się już słońce ku zachodowi, gdy 
wyszedłem na zwykły, codzienny rond placó­
wek, wziąwszy Michała ze sobą. Na jednej 
z nich, pod rozłożystą, starą grusz. tv>Jov.cooi 
żołnierze /cos sobie żywo pokazywali. *

— Bolszewik!, jeden, dw-óeb... Tara, popuu 
laskiem...'

Popatrzyłem przez pyszną, Zeissowską lor­
netkę, lecz nie dostrzegłem nic podejrzanego. 
Mogli być bolszewicy, mogły być pniaki...

Na wszelki wypadek pozwoliłem kilku *- 
niezom z placówki wziąć owe pniaki bolszewic­
kie na muszkę. Żołnierz był wówczas jeszcze aż 
nadto młody, w kilku zaledwie się potyczkach 
ostrzelał, więc nie zawadziło wykorzystać fał­
szywej choćby okazji, by się mógł porządnie 
z karabinu złożyć, spokojnie wycelować i wy­
garnąć, choćby za przedmiot celu służył mu 
najbardziej autentyczny pniak, gdy ga za bol­
szewika gwałtem  biorą... ;

Za chwilę głuchym, hukiem targnęły lufami 
manlichery, a wzrok mój padł na iiiehala.

Dzieciak stal w rozgorączkowaneni pochy­
leniu. Bladą twarz rozpromieniły rumieńce, 
cza ni o oczy paliły- się, jak węgle. Cały aż 
drżał od niepohamowanej namiętność.1, by Grze 
lić, za wszelką cenę strzelić z żołnierskiego ką«
rabinu,. ^

U. d. n.),
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UłcsRłe pofrfitHI pod odrobin 
Frant]!

'Jak' donosiliśmy, w sobotę popołudniu przed 
pałacem  Chigi w Rzymie odbyła się na cześć 
Mussoliniego faszystowska m anifestacja, pod­
czas której premjer przemówił z balkonu do 
zgromadzonych tłumów, dziękując za owacje i 
zapowiadając zaprowadzenie kary  śmierci na 
sprawców zamachów.
> W przemówieniu tem Mussolini uczynił alu­
zję do faktu, że sprawca zamachu przybył z 
Francji, gdzie pracował w ruchu antyfaszy­
stowskim i wypowiedział kilka ostrych słów, 
skierowanych widocznie pod adresem Francji. 
Odnośny ustęp przemówienia' opiewał:

iChcę tu powiedzieć kilka poważychi słów, 
k tóre powinni dobrze zrozumieć ci, których c- 
ne dotyczą. Jeżeli rzeczywiście przywiązuje się 
wagę do przyjaźni z narodem włoskim, to za­
granicą musi ustać owa karygodna tolerancja, 
k tó ra  epizodami tego rodzaju, jak dzisiejszy, 
może łatwo wywołać niebezpieczeństwo. Na 
podstawie dojrzałej rozwagi jestem zdania, że 
potrzeba zastosować inne środki, aby zabezpie­
czyć trwałość ustroju faszystowskiego. Nie 
chodzi tu  o mnie, bo ja  przyzwyczajony je­
stem żyć wśród niebezpieczeństw, ale chodzi 
o naród, k tóry  w swej pracy nic może być 

■niepokojony przez zbrodniarzy. Faszyści znie­
śli strajki, faszyści muszą doprowadzić do tego, 
aby  znikły zamachy*.

Powyższy ustęp kom entują jako pogróżkę 
Mussoluiiego pod adresem Francji, która jego 
zdaniem nie powinna tolerować antyfaszystow­
skiej propagandy uchodźców włoskich we 
Francji.

W związku z tem przemówieniem zwraca, u- 
<wagę artykuł faszystowskiego pisma »Tmpero«, 
dom agający się od Francji, aby wydaliła ze 
swoich granic wszystkich włoskich emigrantów 
politycznych, którzy tworzą we Francij orga­
nizacje antyfaszystowskie i z których wyszedł 
sprawca zamachu na Mussoliniego. Emigran­
tów  tych, zdaniem pisma, nie należy traktować 
jako przestępców politycznych(!), korzystają­
cych z prawa azylu, Jecz jako zwykłych ban­
dytów i zbrodniarzy.

Kraków, 14 września.
Jak  wiadomo, w Tarnowie powstał w tym 

roku kom itet obywateli djla sprowadzenia 
zwłok gen. Józefa Bema do kraju i złożenia 
ich w rodzinnem mieście generała, w Tarno­
wie. Zwłoki gen. Bema spoczywały dotąd w 
Aleppo, gdzie generał, po upadku powstania 
węgierskiego, spędził ostatnie chwilo swego ży­
cia, wstąpiwszy w służbo armji tureckiej. Do­
kładne miejsce tego grobowca nic było jednak 
bliżej znane, a  do tego zachodziła, obawa, że 
będzie je trudniej odszukać, cmentarze turec-. 
kie bowiem zamieniane zostają z czasem na 
ogrody.

Tarnowski kom itet rozpoczynając swą dzia­
łalność, wdrożył pierwsze kroki w kierunku 
stwierdzenia istnienia grobu generała i ustale­
nia jego autentyczności. W  tej sprawie komi­
te t rozpoczął poszukiwania w drodze dyplcr 
matycznej przez Warszawę, oraz odniósł się 
do polskiego posła w Angorze, dr Badera, z 
prośbą o pomoc.

Obecnie do komitetu tarnowskiego poseł dr 
Bader nadesłał z Angory zawiadomienie, że w y­
soki komisarz francuski na Syrję i Libanon na 
jego prośbę przeprowadził w Aleppo poszuki­
wania i przy pomocy miejscowych wiudz tu ­
reckich odnalazł na tamtejszym cmentarzu 
mauzoleum generała Bema, zarejestrowane ja ­
ko mauzolemu Mur&da paszy. Jak  wiadomo, 
gen. Bem w  armji tureckiej służył pod te n  na­
zwiskiem jako feldmarszałek armji tureckiej.

Wedle relacyj posła dra Badera, mauzoleum 
Bema jost częściowo zniszczone skutkiem

v ”  £
, wpływów czasu, jednakże autentyczność jtgo  
nie ulega żadnej wątpliwości.

Zarazem poseł - polskj zawiadomił komitet, 
że władze mandatowe francuskie w Hyrji od- 

' niosły się z całą życzliwością do zabiegów Pol- 
; ski w sprawie przewiezienia zwiok bohatera 
j narodowego do kraju, wobec czego kwest ja 
sprowadzenia zwłok generała zależeć będzie 
teraz jedynie tylko od działalności samego ko­
mitetu, oraz od poparcia finansowego tej akcji 
przez społeczeństwo.

Ja k  nas informują z prezydjum komitetu 
tarnowskiego, w najbliższych dniach odbędzie 
się w Tarnowie posiedzenie pełnego komitetu, 
dla ustalenia i podjęcia szerokiej akcji.

Na czele ścisłego komitetu tarnowskiego 
stoi, jako przewodniczący komendant- tam tej­
szego garnizonu pułk. Prym us, jako wiceprezes 
starosta tarnowski radca ŻóHdewiez, jako s k a r  

j bnik ks. p ra ła t Myssor i jako członkowie rotm. 
5 p. strzelców konnych Ludwik Nazimski oraz 
prof. gimn. K. "Wojciechowski. Dotychczasowa 
działalność tego komitetu, przeprowadzenie 
poszukiwań w Alep-po i spopularyzowanie idei 
sprowadzenia zwiok bohatera do kraju, stano­
wią rękojmię, że ta  słuszna myśl zostanie zre­
alizowana wkrótce, jako postulat dla pietyzmu 
wobec jednej z najwspanialszych postaci walk 
o niepodległość, ora;z że znajdzie polny od­
dźwięk i pomoc w społeczeństwie, toni bar! ziej, 
żo ze strony Węgier już na pierwsza wieść o 
tej akcji wystąpiono z inicjatywą jak najdalej 
idącej pomocy.

--------------o------- --------

U N D E W IE S E  W  P O L S C E
Leczenie ciężkich chorób metodą Schrotua.
Sanatorjnra ,.KORO“, Skoiinowpod W arszawą 

c a ły  ro k  o tw a r te .  sais

ly sposób, wobec licznej publiczności, portfel z kle? 
;szeni Adolfa Scheitmirowa z Biskupic Radłów-.- 
Iskich i uniknął. Policja śmiałego bandytę przyć 

[ ; trzymała za ogrodem miejskim i osadziła w areszi 
cie. Dodać należy, że Buczyński pozostawał pod 
dozorem policyjnym.

wniosek kompromisowy, w myśl którego ro­
botnicy otrzym ają 8-procentową podwyżkę
płac. Nowa umowa będzie obowiązywała na 2 
miesiące. Umowę każda ze stron może wypo­
wiedzieć na 2 tygodnie.

Fikcyjne pretensje niemieckie
W prasie niemieckiej pojawiły się wiadomo-, 

iści o rzekomych pretensjach rządu niemiec­
kiego do Polski, wynoszących aż klika mii jar  
dów marek. Oczywiście, żo rozsiewanie takich 
wieści m a na celu szkodzenie kredytowi pol­
skiemu za granicą.

Pretensje te  są zupełnie bezpodstawne. »Ku* 
rjer Warszawski* pisze w tej sprawie:

»Kwoty, jakie prasa niemiecka wstawia na 
rachunek Niemiec z tytułu przejęcia przez Pol­
skę na mocy art. 256 trak ta tu  wersalskiego 
m ajątku państwowego niemieckiego na obsza­
rze, odstąpionym Polsce według postanowienia 
tegoż artykułu 256. nie przypadają bynajmniej 
Niemcom, lecz przyphdają i są juz wniesione 
na rachunek komisji odszkodowań, gdzie zu­
żyte być mają na skompensowanie pre-tensyj 
Polski za szkody, wyrządzone prz°z Niemcy 
na obszarach polskich w czasie wojny i to  na 
skompensowanie jedynie częściowe. Co się ty ­
czy bezpośredniego rozrachunku między Pol­
ską a  Niemcami, to po potrąceniu pretensji nie­
mieckiej, pozostaje jeszcze na korzyść Polski 
nadwyżka, której wypłacenie przez Niemcy 
dotychczas nie nastąpiło, mimo długotrwałych 
rokowań, prowadzonych w tej sprawie. Należ­
ności bowiem nasze w- Niemczech so dwukrot­
nie większe o-d należności niem ieckich u nas*.

Prof. Kttnntercr na Górnym Siwku
Po zwiedzeniu prawie wszystkich ważniej­

szych ośrodków gospodarczych i kulturalnych 
Polski, prof. Kemmerer przybył -\v sobotę na 
Górny' Śląsk. W raz z nim przybyli członkowie 
jego misji. Równocześnie też przyjechał mini­
ster pełnomocny Stanów Zjednoczonych p. 
Stctson. Goście zwiedzili 'rano szereg zakła­
dów przemysłowych, Zakłady Sp. Akc, Gische- 
go i fabrykę związków azotowych w Chorzo­
wie. Popołudniu goście odbyli z przedstawicie­
lami sfer gospodarczych konferencję. Wieczo­
rem Izba handlowa podejmowała gości wiccze-. 
rzą. Dziś późnym wieczorem am erykańscy go­
ście opuścili Górny Śląsk, pełni zachwytu o 
pracowitości i bogactwie tej strony Polski,

Termin odjazdu misji profesora 
Kemmerera

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 14 września. p nia 14 w rzen ia  

powraca do W arszawy z objazdu po G, fcląsku 
prof. Kemmerer. Dnia 17 września misja prof. 
Kemmerera opuszcza ostatecznie kolską.

Zmiana pragmatyki służbowej
Z Warszawy donoszą:
Od kiku dni w- prezydjum R ady ministrów 

Kłbywają się z z udziałem delegatów-prawników 
; poszczególnych ministerstw konfe-encje,. na 
:tórych omawiany jest projekt zmi.m w do- 
y cli czas obowiązujących przepisach ustaw y o 
laństwowej służbie cywilnej z 21 lutego 1922

Ksmprcniis 0  sprssfe zatarga 
>■ gernltześG na Sigsku
Z K atow ic donoszą:
W e czw artek  popołudniu zebrała się kom isja 

rozjem cza, by  ostatecznie załatw ić za ta rg  w 
przem yśle górniczym , grożący od k ilku  ty g o ­
dni stra jk iem , ta k  groźnym  w  chwili obecnej 
d la  państw a. P o  dłuższej chwili uchwalono

KRONIKA
Kraków, 14 września. 

P ogrzeb  k s .  b l s b .  S z c z ą ś i a i a k a
Wczoraj o godz. 11 przed południem odbyło się 

w Warszawie wyprowadzenie zwłok ś. p. biskupa 
sufragana warszawskiego, W ładysława Szczęśnia­
ka na cmentarz. Nabożeństwo żałobne celebrował 
ks. kardynał Kakowski w  otoczeniu biskupów 
i prałatów. Następnie ks. kardynał Kakcwski wy­
prowadził zwłoki z kościoła na cmentarz. W po­
grzebie wzięły udział niezlic-zone tłumy wiernych, 
duchowieństwo i przedstawiciele różnych władz 
i zrzeszeń.

S p a d e k  b e z r o b o c i a  w  P o l s c e
Z W arszawy donoszą:
Ja k  wykazuje staty styka urzędowa, bezro­

bocie od chw ili najw yższego  stanu  w lutym  br.,
k iedy  w ynosiło 383.900 osób, dboeuio zm niej­
szy ło  się do liczby 244.000. W  poszczegól­
nych gałęziach produkcji w zrosła liczba za tru ­
dnionych robotników  jak  następuje: w przem y­
śle w łókienniczym  z 95 tys. n a  105 U00, w 
przem yśle drzew nym  z 37 tys. na 43 tys., w 
przem yśle m ineralnym  z 21 ty s. na  11 tys. 
czyli praw ie o f09  proc., w  działo budow lanym  
z 12.000 n a  21.000, czyli o 80 proc., a przy 
robotach publicznych z 7.000 wr kw ietniu, na 
47.000 w czerwcu.

M a a e w r y  w o j s k o w e
W obecności inspektora armji, gen. dyw. Skier­

skiego, odbyły odbyły się wczoraj wielkie ćwicze­
nia wojskowe Związku podoficerów rezerwy ziem 
zachodnich ,  wraz z organizacją przysposobienia 
wojskowego. Terenem ćwiczeń była okolica Byd­
goszczy. Około 2.000 uczestników podzieliło sic 
na dwa wrogie obozy. W  ćwiczeniach brała udział 
piechota, kawalcrja, artylerju, karabiny maszyno­
wo i t. d. Plan ćwiczeń wypracował ppłk. Siwiak, 
który  też kierował akcją. — Bitwę obserwowali 
oprócz gen. Skierskiego, dowódca O. K. T o n u , 
gen. Berbecki, dowódcy pułków bydgoskich, przed­
stawiciele prasy i t, d. Po bitwie nastąpił raport, 
lKiczem msza połowa, defilada, a wieczorm uroczy­
ste posadzenie w strzelnicy.

P o w r o t n y  l e t  p o r .  © r l i s i s k i c g o
Z T o k i o  donoszą: j
Po wystartowaniu z lotniska. Toporosawa, pod 

Tokio, por. Orliński wziął kurs .na Mugden. Pierw­
szy etap obliczony był na 2.600 kim. W drodze 
lotnik natrafił na szalejący orkan, przez k tóry  od­
ważny lotnik usiłował się przebić. Niestety jednak 
po 11 godzinach zmagania się z rozszalałym ży 
wcolem, musiał lądować po przebyciu 050 kim. — 
Istnieje prawdoWdobieństwo, iż por. Orliński po­
wróci do Tokio i stamtąd rozpocznie lot nową 
trasą.

S e n s a c y j n e  r e w e l a c j e  u c z o n e g o  
n i e m i e c k i e g o  o  w i e k u  r a s y  

l u d z k i e j
P. A. T  .donosi z Salzburga:
Na odbyt' m tutaj Zjeździć antropologów nie­

mieckich; wygłosił odczyt profesor Westeohofer, 
kustosz muzeum antropologicznego w Berlinie, 
w którym stwierdził, że człowiek jest najstarszem 
zwięrzęcicm ssąccm. Jego zdaniem należałoby od­
wrócić zdanie, że człowiek pochodzi od małpy na 
twierdz-nie, że małpa pochodzą od człowieka. — 
Odczyt prof. WasteiihOfera wywołał żywą i długą 
dyskusję. Prelegent zaproponował w przemówie­
niu końcowem postawienie tego tematu na porząd­
ku dziennym następnego kongresu _ antropologicz­
nego. ,

G roźna ep id em ja  iy fu su  
w B er lin ie

Z Berlina donoszą: * v
Epidemja tyfusu szerzy się w dalszym ciągu. 

Liczba zasłabnięć wynosi obecnie 1.000 osób. 
Źródłem -epitiemji jest podobno woda jednego 
z rezerwuarów miejskich."

W y k r y c i©  c e n t r a l i  t a j n e g o  
E a a u d l u  o p | m n  i  k o k a i n ą

„Wiener Allgem.eine Zeitung" donosi z Berlina:
Policja wykryła centralę, która uprawiała tajny 

handel opjum i kokainą m  cala Europę. Centrala 
znajdowała się w rękach byłego aptekarza Hahna, 
który był równocześnie rzeczoznawcą sądowym 
trucizn. Hahn miał stosunki z rosyjskimi emigran­
tami, zwłaszcza z byłymi carskimi oficerami, k tó­
rzy rozsprzedawaii wspomniane narkotyki po całej 
Europie. Głównym jego pomocnikiem był były 
właściciel dóbr, Siewier-s, który wciąż jeździł Jo 
Paryża, Amsterdamu, Rygi, Warszawy i Wio- 
dma:

K a t a s t r o f y  w  R u m u n j i
Telegram  iskrow y donosi z B ukaresztu:
K olo stac ji kolejow ej K ontesii zdeizy ł się 

pociąg osobow y z pociągiem  pośpiesznym . —  
Sześć osób straciło  życie, a  bardzo wielo jest 
rannych. M aszynista pow aga osobowego, pono­
szący winę k a tastro fy , uciekł.

W  mieście Ilu si pow stał olbrzym i pożar. Do- 
tąd -o g ień  zniszczył 120 domów.

POCZĄTEK ROKU SZKOLNEGO. Miasto zaroi­
ło gin od nanływaiacej z ró ż n y c h  s t ro n  k r a ju  m lo- 
iłT.iHTv■iwfcw*ińj: wszystkich szkołach
średnich rozpoczęły się egzaminy poprawcze, oraz 
wstępne. Dzisiaj dalszy ciąg egzaminów. We środę 
rozpoczyna się rok szkolny nabożeństwem, po- 
czem uczniowie udadzą się do klas, gdzie rozpocz­
ną zaraz naukę. Również w szkołach powszech­
nych we środo rozpoczyna- sio normalna nuaka.

POSIEDZENIE KRAKOWSKIEJ SADY MIEJ­
SKIEJ zwołane zostało na czwartek 16 t-. ni. o g a ­
dzinie 6 po południu w sali obrad krak. Towarzy­
stwa Wzaj. Ubezpieczeń.

Na porządku dziennym postawiono: odpowiedź 
prezydenta na interpolacjo, gwarancję gminy dla 
pożyczki 50.000 zł Spółce mieszkaniowej _ dla 
miast-, upoważnienia prezydenta do zaciągnięcia 
z funduszów państwowych pożyczki 250.000 zł na 
piekarnię miejską i 300.000 zł iv Banku Go#p. Kr. 
na Gazownię miejską; kilkanaście wniosków o re­
gulacji ulic- i połączonych 7. tem transakcji, 
prawo budowli dla cechu kolejarzy pod budowę 
domu. kredyty dodatkowe i t. P-

7, POBYTU GOŚCI WĘGIERSKICH W KRA­
KOWIE. W ycieczka gości węgierskich zwiedziła 
w niedzielę w ciągu przed południa Muzeum Na­
rodowe, po południu zaś Zamek i katedrę na W v 
wełu. oraz kościół na Skałce. W wycieczce inteli­
gencji węgierskiej wzięli mię-dzy innymi udział: 
dr Iloyde, sekretarz stanu z Budapesztu, redaik- 
tor KomJa'3, p. Murkacz, wiceprezydent węgier­
skiego klubu turystycznego, Jaseh i prof Tomca- 
nyi, znany tłumacz dzieł poetów polski eh na j ę z y k  
węgierski, wielki przyjaciel Polski.

W niedzielę wieczorem odbył się na cześć gości 
bankiet w Grand. Hotelu, w którym wzięli udział 
profesorowie uiniw. Jag. Estreicher j Kot. Wyciecz­
kę pro wadził prof K o rc z y ń s k i. Goście zachwyca­
ni byli pobytem swoim w Krakowie, nastrój pa­
nował niezwykło serdeczny. Wczoraj wycieczka 
zwiedziła Mutzeium Czartoryskich i kopiec Ko­
ściuszki. po południu udali się goście do salin 
wielickich. Wczoraj wieczorem wyjechali sympa­
tyczni g o śc ie  z Krakowa.

ODROCZENIE POGRZEBU Ś. P. KS. SMOLI- 
KOWSKIEGO. Ze względu na zapowiedziany u- 
d/iał księcia metropolity w pogrzebie ś. p. ks. Pa- 
wła SmcSkowsEicgo, nabożeństwo oraz obrzędy 
pogrzebowo nie odbędą się we wtorek, lecz we śro­
dę 15 b. m. o godzinie 9 rano. Mowę żałobną przy 

.swkkaefc wygłosi ks. arcybiskup Teodorowicz.
Ć PAN KASJER „ŚMIECI" NIE PRZYJMUJE. 

Przy ulicy Radtziwitłowskiej 23 urzęduje Polska 
Dyrekcja Ubezpieczeń Wzajemnych, a  w tej Dy­
rekcji urzęduje p. kasjer, k tóry  we właściwy sa ­
ldo tylko sposób traktuje kljeatów, W sobotę przy­
szła starsza wiekiem pani koło godziny 1-s-zej 
i prosiła-, aby zała-twióno jej sprawę. Aczkolwiek 
sprawa jej przeszła już przez inne biura, p .k asje r, 
mimo prośby klientki, popartej tem. że w jej wie­
ku trudno jej przyjść raz drugi, pieniędzy nie przy­
jął, bo już zasala „angielska- sobota". _

Pani owa przybyła w ię c  w powedtziałelk po ra . 
drugi. Ale tu znowu p. kasjer nie przyjął od( mej 
banknotu 20-złotowego, „Śmieci się me za­
decydował i banknot pO-Lki odrzuod. Banknot; był 
jak wszystkie zresztą, zniszczony^ ale caty, nie 
brakowało w nim żadnej części i p. kasjer byl 
obowiązany go przyjąć... ..... ... • . , .

i  i (.żeby dyrekcja pouczyła p. kasjera, że kljenci 
znoszący pieniądze, są podstawą każdej Instytucji 
finansowej, że należy się z nimi obchodzić usłuż­
ni? i uprzejmie. Bo gdy braknę łdj&ntów, to i p, ka­
sjer będzię zbytoczny.ń'' ~  ” 'X

GIMNASTYKA V/ SALI YMCA. — W nowym 
gmachu YMCA przy ulicy Krowoderskiej dział 
wychowania fizycznego będzie miał do dyspozycji 
salę gimnastyczną 14X21 m. z najleps-zemi ame- 
rykańsikk-ini przyrządami, natryski z ciepłą wodą, 
nowoczesne rozbieralnio z osobistemu szafkami. — 
Prowadzone będą oddzielne uursy gimnastyczne 
dla chłopców, akademików, dorosłych i sen jorów, 
przyczem każda z tycli kateg-oryj będzie miała 
swoją rozbieralnię i tuszownię. Kursy obejmą 
gimnastykę i gry ruchowe, dodającą do kultury 
ciała potrzebną w życ-iu rozrywkę. Specjalne kur­
sy obejmą, boks, mocowanie, szermierkę. Panie bę­
dą mogły korzystać z całego aparatu ur oznaczo­
nych godzinach. Kursy ro-zpoczną się 4-go pa­
ździernika.

WNOSZENIE PODAŃ O PRZYWÓZ POMA­
RAŃCZ. Izba handlowa i przemysłowa w K rako­
wie zawiadamia, iż w czasie od 16 września do 
1 .października b. r. przyjmować będzie podania 
o (zezwolenie na przywóz pomarańcz z Włoch z ter­
minem przywozu tow aru ' w trzonie zimowym 
1926—1927 r. do 23 stycznia 1927 r.

e c h a  ZAMACHU SAMOBÓJCZEGO. Wczoraj
dcmoshdmy, że w ulicy św. Agnieszki jakiś czło­
wiek niezna,negx> nazwiska wyskoczył w zamiarze 
samobójczym z okna na I-szem piętrze i doznał 
złamania prawej nogi. Obecuto stwierdzono, że 
desperatem był Jakób Walseman, la t 58 liczący 
rodem z Mostowej Góry.

NIEMIŁA PRZYGODA UCZESTNICZKI WY­
CIECZKI MOAC‘óW . Baranowa Gabrjela Baltia, 
uczeetn czka wyciezki Fidac‘ów, doniosła do eks­
pozytury śledczej, że w czasie zwiedzania kościo­
ła Marjacklego, skradziono jej torebkę ręczną, 
w której znajdowało się 6 banknotów' po 100 fran­
ków belgijskich Ł zloty zegarek.

NIESNASKI DOMOWE. W skutek nieenasok do- 
mowych targnął się na swoje życie robotnik, 
Władysław Banach, który wypił znaczną ilość 
kwasu sdr.cgo. Desperata w ciężkim stanie prze­
wieziono db szpitala.

WRÓG LEGITYMACJI. Policja przytrzymała 
w aresztach niejaką Marję Głowacką, która rzuci­
ła się na policjanta i podrapała go na twarzy, 
gdy ten wałęsającą się po plantach Głowacką 
chciał wylegitymować.

SPAD! Z HUŚTAWKI. Wczoraj spadł z huśtaw­
ki ra  plaży wojskowej uczeń 8-mej klasy gimna- 
/.ylnej, Jan  Bochenek, la t 19 liczący. Bochenka, 
który doznał ciężkich obrażeń dełesnyoh, przewio 
zło Pogotowie do szpitala.

WILK W OWCZEJ SKÓRZE. Organa policyj­
ne zajęły się osobą niejakiego Lerbusia Bonka, 
k t ó r y  grasował od clhiższfigo czasu po Krakowie, 
przedstawiając się za kupca i sędzic-go przysięgłe­
go i w ten sposób ponaciągal szereg osób ze sfer 
kupieckich Krakowa, wyłudzając od nich znacz­
niejsze kwoty pieniężne. Oszukańczego Bonka 
osadź.uro pod „Telegrafem", skąd po przeprowa­
dzeniu dochodzeń zostanie odstawiony do więzień 
sądu karnego. Poszkodowani mogą się zgłaszać 
w Ekspozyturze śledczej pod ..Telegrafem".

TEATRY-KINA-KONCERTY

JUŻ W XIX STULECIU odkryto wybitne wła­
ściwości czerwonego wina „Hygea Pe.-'e“ dla nie- 
(Ickrwidycli, a  współczesno powagi lekarskie po­
lecają je  w wypadkach anemji, biegunki i zabu­
rzeń żołądkowych.

OKAZJA DLA PRZESIEDLAJĄCYCH SIĘ DO 
WARSZAWY. Do dyspozycji większa część wozu 
metą owego na urządzenie 2 do 3 pokoi. Informacjo 
udziela Biuro spedycyjne „SPEDOKOM" Ska 
z o. o. Kraików ul. Mikołajska 4, tel. 4640.

\  :(5j U f i i i a  1 4  w r s s ś n g a

T  l E A l U Y ^ l i
TEA TR

POPULARNY
KOWGŚCI1'
RAJSKA 12

D ziś  w e  w to r e k  1-i * w  dnTo n a s lc ip n e  
o g o tlz iu le  łt-m e j w ie c z ó r

KRAKOWIACY ! GÓRALE
opera narodow a w 3 aktach

WANDA
. Carhudy 5

Pooraj, przedsl. 
o 5-ej 7 i  9-1 ej 
w niedz. od 3-ej.

W Ł .  G A J D A R O W
oraz niezrów nana ’e?o pa rtne rka  
KCW H.VI w sensacyjnym  iilm ;o pod tyiylem

A l®  A S :
W  BIA ŁY CH  f iB ^ ^ T O J K A C H
dram at sensncyjr.o - salonow y w 10 alclacn 
ilustru jący  podwó n e  życie dźenlelm ena i af€ 
rzysty . — Ponadto w spaniała Uomed'a w  7-miu 
akiach z  L a u r ą  L a  P Jan to w roii otównej p.

NIEBEZPIECZNA BLONDYNKA

L i s t y  z  k r a j u
(Koreep. „N. Reformy1'). *■

Tarnów, 11 trześn ia . 
(Roboty miejskie. — Szkarlatyna. — Pryszczy­
ca. - -  Tragiczny wypadek. — Napad wściekłego 

psa. — Śmiały złodziej).
Magistrat naszego miasta w dalszym ciągu kon­

tynuuje piacę nad rekonstrukcją dróg. Praca wre 
na całej linji. Jedne się bu doje, inne naprawia, 
jak n. p. ul. Wałową. Bruki i krawężniki dano przy 
ul. Krakowskiej i przy placu Kazimierza Wielkie­
go. Z większych robót należy wspomnieć o uregu­
lowaniu Wątoku, który ujmuje się w wał betono­
wy. Wprawdzie cstetycznie-jszem i lepsom  byłoby 
obwałowanie k^nricune, ale dobry i beton, byleiby 
robota była solidna. A tak — zdaje nam się — nie 
Jest. Pęknięcie walu betonowego po lewej stronie, 
tuż przy moście, nie jest dobrą wróżbą na przy 
szłośó. '

Inną robotą jest oparfcamienie ogrodu miejskie­
go. Spód betonowy, wyżej siatka żelazna 4 mm. 
gnuba, na zielono pomalowana. Całość robi sympa­
tyczne wrażenie i pod względem solidności i este­
tyki, Dotychczas wykończa się ©parkaniem© od 
strony ul. Piłsudskiego.

Podkreślając z uznaniem pracę magistratu, po­
zwalamy sobie wzrócić jego uwagę również na 
ulice dalsze, których stan jest często b e z n a d z ie jn y  

Stan zdrowotny miasta jest zadawaimający. 
D-dychczaa było 5 wypadków awkarlatyny. 1 z 
nikiem śmiertelnym a dwa j 'r>' wyleczone.  ̂

Dzięki cnergji re f .  w e t. Chwahbmskiego, nmiicz 
ne wypadki p ry s z c z y c y  w _ Tuchowie, Dąbrówce 
Tucholskiej i Gromnilcu, jak również nosacizna 
t t  Tuchowie, zostały zlikwidowane. P ry s z c z y c a  
została zawleczona z Lublina z transportem świń, 
który nadszedł do Ciężkowic i bez o g lę d z in  wete­
rynaryjnych, został wyładowany. Obecni© stari 
powiatu pomyślny. t

Niejaki Franciszek Chwistek przy pilotowaniu 
palistad w Skrzyszowie, dostał się pod ciężar 500 
kg żelaza i zginął na miejscu. : <->• ( ■

.Wczoraj wściekły pies pokąsał 3 osoby, konia 
i kilka psów. I ‘ics przybył odL ulicy Gumniskiej 
Psa schwytano a  ludziom dano szczepionkę.

W idownią niezwjddego napadu była wczoraj 
ul. Kirakowiska. Niejaki Buczyński, lat 20 z Tairno- 
wą. karany już za kradzieżą wyrwał w bardzo śmia

K IN O  R E D U T A  S g j g

POŻAR DŻUNGLI
ullrasensacy‘ny  d iaroat aw anlurriłczy na  tl© aulentycz- 
nych przygód w środkowej Afryce. Całość w raz z za- 
kończenien w 10 akiach, dozwolona dJa młodzieży,

D o czą teU  o g . a - t e j  o s t a t n i  p r o g r a m  o  g. -- te*

L O N  C H A N J E Y
T 'niezrównany cdlwórca dzwonnika z Isolre DatheP 

■w m onu m en ta lnym  obrazi©  n a jn ow sze j produkcji 1926(27 koncernu film. „FANAMET pod tytuł.

Seansy od 5,713  
■ji nledz. o aocz. 3 X ajś» i3taie'.sza lireac 'a  tego -wielkie-w ariyaty . 

Moc niesamowilycli w raień . Uzupełni program  
2 aktv  niearawclopodobnei komedii pod ty tui,

SKOCZEK PO CHMURACH

.noro."
Starowiślna 21 
Początek przed, 
w dnie powsz. 
o g. 5, 7 i 9.

W IE L K I PO D W Ó JA Y  PROUaA-U!
* *U |

drnm at w 7 akiach . W  roli głównej nie­
zrów nana a rły s łk a  D o ro ta  D a lto n . —* 
Ponadto dzieje nieyoroznm ieii miłosnych 
w 6 ak t. z Boba Daniels I Norman Kerry.

M KO IHE IflŁŻEfiSTWD

RUDOLF wALEKTUłt,
w  jedne; z dwu ostatnich swoich przedśm iertnych” 
kreacyj, w  ostatnim  param ountow skim  tilmio

Począt. przedst
o co?!*. 5 , 7  i 9  w ie lk i d ra m a t e r o t y c z n y  w  1 0  a k ta c h . W
- n i O d r  o  o n y ch  r ° la c h  R D D O L P  V A L K i * T I A i O  i  N I T Ą  

°  N I L D l .  —  C t s t a t n l  w y s t ę p  w  „ U c i e s z e  .

, Prom ień"
P o d w a l e  6

PAT i P A TA C M
Jeden k r ó t k i ,  d r u g i tUugu

JAKO POLICJANCI
k em etlja  w  8  a k ta c h . D la  m łod z ie ży  d o z w o lo n e .

Najnowsze arcydz!e łn "Ytiy, 
,,Paramount11192B/7 konr riijTJM

o r j  a  a n s o n
n a iw lę k p in  a r ty s tk a  A w lata  w  sen sa c y jn y m  
o b r a z ie  i  ta jn ik ó w  ż y c ia  1 przygód m iło sn y c h  
p e łn y c h  h u m o ru  i  tr a g iz m u  pod tyiu'em:

Precz z aktorkami
i '  Przebogata treM. Sz.*y‘ napięcia. Obra* ten Kjfgj*Irntilowo n rraruie, nnpelnt IKldl w w  I in- R H
%  e h w y c T . - P O N A Ó ' l !O Z N A K O . U l l A U O . M E U d A

V A R I S T E

n Q 7 A L
ul iw. Gertrudy 2 3

Początek o godz. 
8'30 wieczór.

e s r  D Z I S  I C O D Z I E N N I E  ~ m
FRZEDSTAYYIENIE PIERWSZORZĘDNYCH   . . . . .

ATRAKGYJ ARTYSTYCZNYCH •*1OA

Jedyne m iejsce rozryw kow e w  K rak o w ie;
W jł^ p  w olny. W yborna kuchnia. Ceny p rz y s tę p n y  

O d  p i ą t k a  z m i a n a  p r o g r a m u .  1 W O

2 TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Di
tczpoczęly się próby generalne z „Księcia Nią* 
Łlonmego" ,w pełnych dekoracjach, z oświetleniem 
i muzyką. Odbywają się on© dwa razy dzienni© 
ptwed południem i wie-czorem, niezależnie od rów* 
r.ocześnej pracy nad innemi nowościami sezonUt



N O W A  R E F O R M A %

K A B A R E T  „ C I T Y “
przy ulicy św. Gertrudy 28 (wejście od plant)
C  Telefon 823. '
Nowy program. Codziennie przedstawienie od 0 wieczór 

Wstęp wolny. 3020

.Książę Niezłomny" grany będzie we czwartek 
i następne dni eto 22 b. ni. włącznie. Zakup biletów 
w kasie teatru, która dziś rozpoczęła rozsprzełiż 
r.a pierwsze przedstawienia, świadczy o żywem 
zainteresowaniu i napływie publiczności.

TEATR POPULARNY „NOWOŚCI". „Krako­
wiacy i Górale", które okazały również jak przed 
laty 1 dziś ogromne zainteresowanie, wywołując 
po każdej poszczególnej scenie burzę oklasków, 
grane będą we wtorek, środę i czwartek o godzinie 
8-mej wieczór. Słynna sztuka „Dwie sieroty", która 
swego czasu całcrni miesiącami nie schodzili 
e afisza, z udziałem najlepszych sił, artystycznie 
(wykonanych dekoracyj pędzla art.-mal. pp. Szan­
cera i Raczyńskiego, pod reżyser ją A. Piekarskie­
go, ukaże się na scenie w piątek po raz pierwszy. 
t ARTUR ZAWADZKI, znakomity autor typów 
charakterystycznych, daje dziś, t. j. we wtorek, 
14 l .  in. o godz. S wieczór w Starym Teatrze wie­
czór humoru na dochód Młodzieży Schroniska Lu- 
mirboskich. Bilety w cenie od zł 1 do 5 do nabycia 
u J. Lipskiego, Slawkoska 8 i od godz. C wieczór 
przy kasie Starego Tteatro.

Ad w. Dr Roman Bogdani
Kraków, ui. W iś ln a  9, powrócił,

M arszałek  Rataj o zadaniach  
polityki polskiej

Podczas uroczystości poświęcenia Domu 
Ludowegi w Sąsiadowicach w pow. Samborskim 
wygtosik zaproszony na tę uroczystość, marsz. 
Iłataj, większą mowę polityczną, 
r Marszalek w skazał na błędne pojmowanie 
demokracji w Polsce. W imię tego błędnego 
pojmowania rzeczy, każdy obywatel w rolsce 
pragnął jak najwięcej brać od państwa, a jak 
najmniej mu dawać. Marszalek potępił demago­
gię stronnictw, która wyrządziła państwu 
i ludowi nieobliczalne straty . W arunkami po- 
myślrości państwa w najbliższej . przyszłości 
są: pokój zezwnętrzny i wewnęlrzny i równo­
waga budżetowa.

Pokoju zewnętrznego pragną dia Polski 
wszyssey. W ymagają tego waarunki sanacji 
państwa, wymaga tego jeg-o życio gospodarcze.

Mówca potępi! braterską walką stronnictw  
i dcmagogję,

Polska nie liczyła się z wydatkami i dotąd 
popełnia w tym kierunku poważne błędy. Bu­
dżet państwa nie powinien przekraczać kwoty 
1,600 m iłjonów  złotych, joż.cli równowaga bu 
dżetowa ma być utrzymana.

Z  k r a f i s

M^nsiliiry nfltionollstto s l i i l i c i c l  @ StóliKii
Gdańsk, 14 września (PAT). W niedzielę 

Gdańsk był widownią gwałtownych demon- 
straeyj, skierowanych przeciw Polsce i poko­
jowi, a zorganizowanych przez raili tar no-mo- 
uarchis tyczną organizację »StalheIm«'. Na uli­
cach gdańskich, zapełnionych przez członków 
organizacyj wojskowycli, uzbrojonych w palki 
okute żelazem, rozlegały się hasła odwetowe 
przeciw Francji i Polsce, nawolywując do woj­
ny, k tóra ma przynieść Niemcom wszystkie 
utracone ziemie niemieckie.

W ydarzenia te odbiły się w prasie gdańskiej 
głośnym echem, która, poświęcała im cało 
szpalty, przytaczając obszerne przemówienia 
wygłoszono przez przywódców »3taihelnni«

Wschodnich Prus lir. Eanenberga, dniej pizy- 
jaciela byłego cesarza Wilhelma, szambelana 
Oldenberga i wybitnego przywódcę obozu na­
cjonalistycznego w Niemczech dr Statlcra. —  
Przemówienia te były hymnem pochwalnym na 
cześć annji niemieckiej, która zdaniem mów­
cy musi być wskrzeszona. Naród niemiecki o* 
świadczył dr Statler, nie spocznie dopóty, do- 
pók nie zdobędzie wszystkich utraconych ziem 
i nie wskrzesi manarehji w Niemczech. Wkon- 
cu dr Statler wystąpił przeciw Lidze Narodów, 
nazywając jej twórcę Wilsona, największym 
kłamcą wszystkich czasów i brudnym geszef­
ciarzem.

Poświęcenie nowych łazienek w Krynicy
(Telefonem od naszego korespondenta)

( Z POBYTU OFICERÓW MARYNARKI FRAN­
CUSKIEJ W WARSZAWIE. Oficerowie marynar­
ki franeuslkiej, którzy przybyli do W arszawy na 
zaproszenie marsz. Piłsudskiego, złożyli na grobie 
Nieznanego Żołnierza ■wieniec. Wieczorem w nie­
dzielę wydaj nu ich część ambasador francuski. 
Laioche, obiaU, po którym odbył się o godzinie 10 
ta u t z udziałem całego korpusu  dyp^oniatyc-zne^o 
W dniu wozomjszym gonami Olmrpy podejmowai 
ofiCÓrów śniadaniem. ^Goście francuscy odjechali 
!WC30raj o godzinie 8.50 pociągiem pospiesznym
do Galińska i Gdyni. .

„POWIATY GÓRSKIE" Obecnie weszło w życie 
rozporządzenie Rady ministrów z dnia sieipnia 
1920 roku, — ustalające w mysi ustawy 
o wykonaniu reformy rolnej, wykaz powiatów 
górskich. Do powiatów górskich na terenie woje­
wództwa krakowskiego zostały zaliczone powiaty: 
bialski, gorlicki, grybowski, jasielski, limanowski, 
myślenicki, makowski, nowosądecki, nc-wolarski, 
wadowicki i żywiecki. Na. obszarze województwa 
lwowskiego; brzozowski, dobromilski, drohobycki, 
krośnieński, liski, przemyski, samtiorski, starosam- 
borski i sanocki. Na obszarze województwa stani­
sławowskiego: bohorodozański, doliniaiiski, kału- 
ski, nadwóiniański, peczeniżyński, sdcolski i powiat 
Turka. Na obsizairze województwa ślą-kiego: biel­
ski i cieszyński.

ZE STATYSTYKI LEKARZY. W państwie pol­
ek,om istnieje około 8.000 lekarzy, 2.000 denty 
etów, 2.350 felczerów i 0.500 akuszerek. W arsza­
wa posiada lekarzy wołnopraktykujących 1.604, 
rządowych zaś 52.
f, Dla poszczególnych województw dane dotyczą­
ce lekarzy przedstawiają się w sposób następujący: 
woj. warszawskie 291 (wolnopraktykujących), 27 
(rządowych), woj. łódzkie 572 (rvp.) 1S (rz.), woj. 
kieleckie 343 (wp.), 23 (re.), lubelskie 301 (wp.), 
25 (rz.), białostockie 236 (wp.), 22 (rz.). wileńskie 
813 (wp.). 12 (rz.), nowogródzkie 84 (wp.), 13 (rz.), 
poleskie 125 (wp.), 15 (rz.), wołyńskie 100 (wp.), 
13 (rz.), poznańskie 451 (wp.), 41 (rz.) pomorski* 
138 (wp., 22 (rz.), krakowskie 694 (wp.), 30 (rz.), 
1 woskie 999 (wp.), 35 (rz.), tarnopolskie ISO (wp.), 
20 (rz.), stanisławowskie 239 (wp.), 20 (rz.), śląskie 
288 (wp.), 15 (rz.).

GŁÓWNY KOMITET POLSKIEGO CZERWO­
NEGO KRZYŻA. W Warszawie ukonstytuowały 
się nowe władze komitetu Polskiego Czerwonego 
Krzyża. Na prezesa komitetu głównego, na miej- 

gen. Józefa Hallera, który ustąpił, wybrano
_nryaa i,r. Potockiego, dotychczasowego prezesa 

ui zę u głównego. Na prezesa zarządu głównego 
powomno inż. Zygnwmta Zaborowskiego. Poza tem 
ao Zarządu głównego weszli: minister Bert ord;

1 Konstanty Lenc. Stano- 
p. Annie PaJ k J 4 k k g iUnei P a r z o n o  ponownie

k r e d a  t  d l a  R ę k o d z ie ln ik ó w . Na kon­
ferencją w dniu 6 września u prezesa Pocztowej 
Kasy Oszcz^rtoscą p Scdmtidta, w której wzięli 
udział z ramienia ministerstwa przemysłu i handlu 
pp. dyrektor Dąbrowski i naczelnik Uauszild, oraz 
imieniem ministerstwa skarbu naezetmik Pawło­
wicz, zaś imieniem Izb rękodzielniczych Malopol- 
fiśi posej Mianowski i prezes Kosobudzlci, zapadła

decyzja, że z przydzielonego kredytu 2,000.000 zł, 
zostanie w najbliższych dniach wypłacone Cen­
tralnej Kasie rękodzielniczej we Lwowie dla Lwo­
wa, Stanisławowa i Tarnopola 400 000 zł, zaś dla 
Krakowa Zakładowi Kredytowemu Spółek ręko­
dzielniczych w Krakowie 200.000 zł. Te centralne 
Kasy rozprowadzą przyznany kredyt wedle planu 
ułożonego z Izbami rzemieślniezemi do powiato­
wych kas rękodzielniczych a następnie między rę­
kodzielników.

Konferencja w sprawie ustawy przemysłowej 
odbędzie się w ministerstwie przemysłu i handlu 
przy udziale także sfer rękocfeieinio/ycli, w dniu 
14 września, b. r.

KADJOCENZURA. Dyrekcja radjocenzury war­
szawskiej postanowiła powołać do życia radę od­
czytową, k tóra kwalifikować i oceniać ma odczy­
ty, przeznaczone do rozpowszechniania przez mi­
krofon. Do rady zaproszeni będą przedstawiciele 
świata naukowego i pedagogicznego.

KONTAKT POLICJI WARSZAWSKIEJ Z ZA­
GRANICĄ. Z W arszawy_ donoszą, że ostatnio 
zwiększył się kontakt policji warszawskiej z {>o- 
lieją zagraniczną, celem ścigania przestępców mię­
dzynarodowych. Ścisły kontakt nawiązano z glów- 
nemi ośrodkami oszustów międzynarodowych: Pa­
ryżem, Hamburgiem, Brukselą, Roterdamem 
i Gdańskiem.

ZAKUPNO NOWYCH STATKÓW PASAŻER­
SKICH. Z Warszawy donoszą: Wczoraj w minister 
stwio kolei została podpisana urnowa w sprawie 
zakupu 2 pasażerskich statków dla polskiej żeglu­
gi nadbrzeżnej. Dostawę uskuteczni prawdopodo­
bnie stocznia gdańska.

REKORDOWA LICZBA POGRZEBÓW. W W ar­
szawie odbyło się w niedzielę zgórą 60 pogTzebów 
żydowskich, a to skutkiem tego, że przez święta 
żydowskie grzebanie zmarłych nie odbywa się. 
Ze względu na tak wielką ilość pogrzebów oka­
zał się brak karawanów i w niektórych wypadkach 
rod/lny zmarłych musiały same wynosić na cmen- 
tar.s nieboszczyków.

WYKRYCIE PRZEMYTNICTWA TYTONIU. 
Z Warszawy telefonują nam: Organa policyjne wy­
kryły na dworcu warszawskim przemytnictwo na 
wielką Skalę tytoniu z Gdańska. Niejaki Rosen- 
blatt, zamieszkały przy ul. Twardej 20, przy pomo­
cy 1.300 ludzi, przemycał dziennie 50 kg tytoniu 
i 20.000 papierosów. Śledztwo w toku.

WAGON PORWANY PRZEZ WICHURĘ.) Na 
stacji kolejowej w Strzalkowio, między dyrekcją 
kolejową poznańską a dyrekcją warszawska, w nis 
dzielę huraganowa wichura oderwała jeden z wa­
gonów stojącego tam pociągu towarowego i po­
pędziła go w kierunku Warszawy. Poznańska dy­
rekcja kolejowa natychmiast zawiadomiła o tem 
odnośne stacje, a  ze Słupiec wysłano w pogoń 
drezynę z kilku pracownikami kolejowymi, którym 
z trudem udało się zatrzymać wagon w odległości 
3 kim od Słupiec. Wagon, pędzony wichrem, prze­
był 7 kim.

LĘKLIWY PODRÓŻNY SAMOLOTOWY. W so­
botę podczas lotu propagandowego w Garbowie, 
wy Iftrzyl się nieszczęśliwy wypadek. Mianowicie, 
gdy do samolotu wsiadł pewien podróżny, a pilot 
ruszył śmigłem, podróżny przestraszony hukiem 
motani, wyskoczył z aparatu w momencie, gdy 
ton odrywał się cd ziemi. Wskutek togo samolot 
wywrócił się druzgocząc podwozie i skrzydła.

POWRÓT Z ĆWiCZEŃ LEŃ ICH. Z Tarnowa 
donoszą nam: W dniu wczorajszym powrócił pod
dowództwem podpułkownika Olszewskiego 5 p. 
stizeków  konnych z ćwiczeń letnich do Tarnowa. 
Pułk w doskonalej formie przemaszerował przez 
ulice miasta.

Vvr zawodach konnych 5 samodzielnej brygady 
kawa-lerji, w dniu 4 i 5 września b. r. w których 
pułk brał udział, zdobył pułk ten największą ilość 
nagród, potwierdzając tem swój wysoki poziom 
sportowy, który stworzyła inteiizywna praca kor­
pusu oficerskiego, oraz bardzo dobrze^ postawione 
wyszkolenie pod wytrawnem kierownictwem puł­
kownika Olszewskiego.

WYKRYCIE GROŹNYCH JACZEJEK KOMU­
NISTYCZNYCH. W ciągu ubiegłego tygodnia po­
licji. polityczna wykryła na terenie powiatu woł- 
kewyskiego, dwie, prawdopodobnie współdziała­
jące ze sobą, ja-cizejtki koimmlstyc-zne, Org.mizowa 
n-e jeszcze w roku 1924 przez znanego działacza 
na terenie organizacji międzynarodówki młodzieży 
komunistycznej. Członkowie jaozejek urządzali 
zebrania w lasach i ćwiczyli się, mając do swej 
dyspozycji 2 karabiny, systemu francuskiego, 
które zostały znalezione w czasie rewizji w dniu 
9 b. m. u członka jaezcjki, Józefa A w czujko, we 
wsi Mauikowszezyzna, gminy wołkowyskiej. Na 
czele drugiej jaozejki stał Mikołaj Malinowski, 
lat 21, zamieszkały we wsi MaJmowszczyzaia. — 
Ogółem aresztowano 17 Osób. ,

Z ©  ś w i a t a
ZGON PGDESTIETJO. Z Mcdjolanu nadeszła 

wfcwloniość, że zmarł tam y/  71 roku życia Vitto- 
rio l ’odvgti, długoletni kapelmistrz opery warszaw­
skiej,

SZKOLNICTWO POLSKIE WE FRANCJI. —
W ęicrpnm b. r. odbył się w Lille Zjazd nauezy- 
cieistfwa polskiego we Francji. Zja-zd ten ujawnił 
rozpaczliwy stan szkolnictwa- polskiego w tym kra­
ju, zwjae-zoza w departamentach północnych.

Dzieci p o p ic h  we Francji jest ogółem 63.053, 
z tego w wieku szkolnym 34.460. Z nauki języka 
polskiego zresztą bardzo niedostatecznej, korzysta 
9.715 dzieci, reszta, t. j. 24.745 pozostaje be>z nau­
ki poLkiej. Nauczycieli polskich jest 88, potrzeba- 
by ich jeszcze 183.

Wcbcc tego wyohodźtwu naszemu we Francji 
grozi szybkie wynarodowienie, o ale nic będą prze! 
sięwzięte dość rycldo energiczne środki ratunku. 
Ku temu też zmierzają uchwalone na Zjeżdzie 
wnioski, w których naucizyeic-lstjwo wzywa — mię­
dzy jnnemi — społeczeństwo1 TKńśkip. i rząd , do

energicznego zajęcia się sprawą" oraz obmyślenia 
i zastosowania odpowiedni cli środków zarad­
czych.

KSIĄDZ POLSKI SKAZANY NA ŚMIERĆ 
PRZEZ SOWIETY. Z Charkowa donoszą, iż ska­
zany tam został na śmierć przez rozstrzelanie Po­
lak. kr. Wiliński.

FILM POLSKI NA TARGACH W HOLANDJL 
Na Targach w Utrechcie budzi duże zainteresowa­
nie holenderskiej publiczności wyświetlany tam 
film, ilustrujący życie polskie. Film obejmuje: 
Puławy, Zakopane, Lódź, Widzewską manufakturę 
Myszkowską papiernio, fabrykę Piaseckiego 
w Krakowie, polskie kopalnie skarbowe na Gór­
nym Śląsku, zakłady monopolu tytoniowego i spi­
rytusowego. Film ten wykonała polska Agencja 
Kinofilm-o-wa przy wytwórni Falanga w Warsza­
wie w porozumieniu z ministerstwem spraw zagra­
nicznych i Ekspansją g-ospodatczą.

OTWARCIE NOWEGO TUNELU. Z Pragi do­
noszą: W niedzielę zostało dokonane w sposób 
uroczysty przebicie tunelu na linji z Wesel; nad 
Morawą a  Nowem Miastem nad Wagiem. Tunel 
ma dwa i pół kim. długości i jest najdłuższym tu­
nelom w Czec-noslowacji. Przechodzi on pod tak 
zwanemi Białemi Karpatami.

KATASTROFA RUMUŃSKIEGO SAMOLOTU. 
Na Morawach spadł rumuński samolot wojskowy. 
Pilot i obserwator zostali ciężko ranni. Pilot po 
przewiezieniu do szpitala zmarł. - 

ARESZTOWANIE KAPITANA OKRĘTU „NEU 
BAD". Z Rygi donoszą, żc kapitan okrętu „Ncu- 
bad“, który w tragiczny sposób zatonął, został 
aresztowany. Śledztwo wykazało, że poszczególne 
luk: nie były dostatecznie zamknięte, że okręt był 
przeładowany, a kapitan okazywał zbrodniczą nie- 
dbalość wobec niebzepie-ezeństwa, jak również 
opuścił statek w chwili, gdy wielu pasażerów 
znaidowalo się jeszcze na pokładzie.

yZGON „KRÓLA" ZNACZKÓW POCZTOWYCH. 
Pracd kilku dniami zmarł w Tcrguay Dawid 
Field, znany filatelista, handlarz marek. Znaczka­
mi pocztowemi zajmował się Fild od wczesnej 
mlcJośei; jako młody chłopiec założył w Londynie 
sklep, w kt-tórym sprzedawał rzadkie okazy marek. 
Król angielski Jerzy byl jega  najlepszym kljentem, 
zwłaszcza od chwili, gdy 'F ie ld ' zwrócił uwagę 
królowi na markę angielską* z błędem „penoe" za­
miast „penee". Marka ta  bezpośrednio po juj od­
kryciu doszła do eony 450 funtów a dziś kosztuje 
zgórą trzy razy więcej. Również żona Fioida je=t 
zapalona amatorką marek i posiada kompletny 
zbiór trójkątnych znaczków Przylądka Dobrej Na­
dziei, wartości .wiele dziesiątek tysięcy funtów 
i?zferlj|róvv

FRANCUSKI REKORD PŁYWACKI. Francuz. 
George MicJieJ który od pewnego czasu usiłował 
przepłynąć kanał La Manche, dopiął swego celu 
przepływają-o w piątek kanał w 12 godziuia-oh 
i 6 minutach. W ten sposób Michel ustanowił no­
wy rekord, bijąc Niemca Yierkoet-tera.

„CIĘŻKA ZBRODNIA" PŁYWACZKI ECER- 
LE. Z Nowego Jorku donoszą: Unja. chrzetśeijań- 
skicli Związków nbotyneckich kobiet w Nebraska, 
wj-stosOY/ała do departamentu sianu w Waszyng 
tonie gwałtowny memorjał przeciw konsulowi 
ma erykidio-J; i emu z liou.Iog-ne i s ła w n e j  p iyw n-ozee 
F.Jeirie za p q g iv a łc e n ie  świętąg-o p ra w a  p ro h ib ic ji.
Oio kon.-u? <>w, po pi-zoplyn:ęc;u kanału przez 
EJ orle, wzniósł na jej cześć toast kielichem szam­
pana, p eczm  i dzielna Amerykanka wypiła sporą 
dozę wina.

Jakież było zdziwienie „suchych" Amerykanek, 
•ly ottrzymaly z departamentu stanu odpowiedź, 

że każdy Amerykanin może poza ojczyzną, bez po­
gwałcenia praw rodzimych, wypić tyle, wina na 
ilo go tylko stać.

Krynica. 14 września.
_ Dzisiejsza1 uroczystość otwarcia nowych ła­

zienek w ypadła imponująco. Prześliczny sło­
neczny dzień, tłumy, przewalające się po dep­
taku czyniły wrażenie pełnego sezonu. W szyst­
kie pensjonaty i hotele zajęła inteligencja, na­
dając K rynicy odmienny- charakter. Krynica 
godnie przygotow ała się na przyjęcie dzisiej­
szych gości. W szystkie budynki, tak państwo­
we, jak i prywatne, przybrano festonami, zie­
lenią i chorągwiami o barwach narodowych. 
K m y  gmach łazienek przydbrano niezwykle 
pięknie.

Uroczystość dzisiejszą zaszczycili przyby­
ciem ks. arcybiskup, prymas Polski Hlond, 
minister Młodzianowski, minister Raczyński, w 
zastępstwie ministra skarbu szef departam entu 
Dubieński, gen. dyrektor służby zdrowia dr 
Wroczyński, przedstawiciel ministerstwa wy­
znań rei. i oświecenia pubi. Dawidowski, woje­
woda krakowski Darowski, wojewoda lubelski 
Moskalewski. W uroczystości uczestniczyli nad 
to członkowie Zjazdu lekarzy w liczbie 30 o-, 
sób, których powitał imieniem komitetu pre­
zes dr Zygmunt Wąsowicz. Na zjazd lekarzy

przybyli reprezentanci uniwersytetów: Wńrs
szawskiego prof. dr Orłowskiego, lwowskiegd 
prof. dr Franke i prof. Rencki, krakowskiego 
prof. dr Marchlewski, poznańskiego prof. Ju ra ,: 
wileńskiego prof. Wladyskocz. Ą

Przybyła nadto wycieczka syndykatu dzień-, 
nikarzy z red. Czempińskim, W apniarskim^ 
idagnijskim (Kurjer Poranny), Grzegorczykiem1 
(Rzeczpospolita). Wogólo przybyło 20 repres 
zentantoar prasy warszawskiej. Dziennikarzy 
krakowskich reprezentował red. W oyczyńskP 
Pizybyla nadto grupa reprezentantów dzienni 
karzy żydoiwskich z red. Korngoldem na czele 
oraz przedstawiciele prasy żargonowej 

Po nabożeństwie, odpmwionem o godz. 10.30 
w kościele parafjalnym, odbyło się uroczyste 
poświęcenie nowego wsantalego gmachu łazie-. 
nek, poprzedzone przemówieniami ks. biskupa 
Komara z Tarnowa, m inistra Młodzianowskie­
go, dyr. departam entu z l 'o w ia  Wroczyńskie­
go i rektora politechniki lwowskiej Nadulskie- 
g°. ,  -ęl

O godz. 2 popol. odbyło się śniadanie, urzą­
dzone pTzcz zarząd zdrojowy w Krynicy, w1 
klórem wzięli udział liczni zaproszeni goście.

i] o p iz M f  310 nMum l i i i
(Telegram w lasu j 

Genewa, 14 września (A. T. 11.) Rrezydjum 
Zgromadzenia Ligi ucliwaliło wczoraj późnym 
wieczorem przyśpieszenie zwołania plenum 
Zgromadzenia, które zamiast we środę odbę­
dzie się dziś we wtorek o godz. 15.30. Dziś 
przed południem obraduje komisja pierwsza,

„Nowej Reformy"). i
konstytucyjna i prawnicza, k tó ra ustali ostas 
tecznia cały projekt reorganizacji. Przeszedł cli 
już cały filtr 6 różnych komisyj, podkomisyj i 
komitetów redakcyjnych. Na dzisiejszem pic- 
nym imieniem Polski zińńerze głos minister 
Zaleski.

Sroile syrohl na reooluijonistóa) hlszpsUsKich
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy"),

Madryt, 14 września. Sąd wojenny w Sego- 
via skazał komendanta Akadensji artyleryj­
skiej na śmierć, a 45 profesorów na dożywot­
nie więzienie. Oczekiwane jest ułaskawienie 
skazanych.

R8K§sto? dla mdii synilt plsbłseyia
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Paryż, 14 września (A. T. E.) Z Madrytu do |

noszą, że plebiscyt nad formą ustroju państwa 
został wczoraj ukończony. Z górą 5 miłjonów  
głosów padło za rządem. Brak jeszcze z kilku 
prowincyj ostatecznych wyników. Ogólna liczs 
ba głosów, oddanych za projektem rządowymi 
obliczają na 6 miłjonów. Po otrzymaniu tej 
niezwykle pomyślnej wiadomości rząd odbył 
natychmiast naradę, na której rozważał zwOf 

■ lanie Kortezów.

Doszczętne spłoniecie zshhtóa teodc- 
leczniczega te Jnrgmcza

Oregdaj po godzinie 2 w nocy wybuchł w Ja- 
rcmczu pożar w zakładzie wodoleczniczym. Zakład 
obejmował hydropatję, kąpiele solankowe, gazowe 
i t. p. Na pierwszem piętrze urządzone było iuhala- 
tOTuan. zbudowu.ny z drzewa, pociągnięty
pofcokrtitm i laikierem, fftiuiowił tomsatnem dosko- 
uały materjał paiłny. Stróż zakładowy zdołał 
zaledwie póbudzić służbę i osoby, zamieszkałe 
w zakładzie, ktoie już z trudem zdołały się wydo­
stać z morza płomieni.

O ratunku nie było mowy. Chodziło 'jedynie 
o zlokalizowanie pożaru, co się też dzięki stara­
niem czynników miejscowych udało. Z* pięknego 
zakładu pozostały tylko zgliszcza.

Pastwą płomieni padł zakład z calem urządze­
niem, a więc wszystkie kabiny, duży zapas bie­
lizny, inhalatorjum, pokoje ordymacyjne, jakoteż 
pokoje: pensjonatowe. Szkoła przeinacza, kwotę
20 tysięcy złotych.

Zakład nie był-ubezpieczony, gdyż Towarzystwa 
asekuracyjne nie chciały przyjąć ubezpieczenia 
drewnianego gmachu. i

Dochodzenia w kierunku przyczyny pożaru nie 
wydały dotychczas rezultatu. j

g p r a w y  s ą d o w e
MALERSACJE Z RENTAMI INWALIDZKIEMI 

W KRAKOWIE.
Kraków, 14 września 

W dalszym ciągu wozoraijsjzej rozprawy świadek 
J a w o r s k i  Józef, współwłaściciel restauracji 
„Przystań" oświadczył, że nigdy nie widział p. 
Arzta w wymienionej restauracji. ! ,

woźny K j U e r n o g ą  (z wyd?Iąłń .Izby

skarbowej) stwierdził, że nieprawdą jest, jakoby 
p. A rat odsyłał przez niego czeki do Pawlikowęj. 
Woźny wogóle nie zna Pawlik owej.

Św, Tadeusz S t a p i ń s k i ,  redaktor „Przyja­
ciela Ludu" zeznał, że pewnego razu o-trzymał ano­
nimowy telefon, jakoby w Izbie skarbowej przed 

| wizją lokalną Trybunału zmieniono urządzenie pe­
wnych biur. świadek sam w Izbie nigdy nie był 
Osoby donosiciela nie zna.

Zważywszy na poprzednie zeznania w tej maie- 
i'Ji czterech urzędniczek Izby, owo anonimow-e do- 
niesienie traktować należy raczej jako złośliwy 
figiel. Należy dodać, że św. Stapiński określił p. 
Arzta jako człowieka bezwzględnie uczciwego.

Zastępca poszkodowanego A rna , dr Arnoli, 
przedłożył Trybunałowi dwa egzemplarze „Inwali­
dy" na okoliczność, że Arzta atakowano niejedno­
krotnie, żo miał licznych wrogów.

O g-odzinie 3 przewodniczący zamknął rozprawę, 
odraczając, ją  do godziny 5-Łej. j

WYROK. f I  i j
Po godzinie 5 rozpoozęia się końcowa rozprawa 

w wielkiej sali przysięgłych, wypełnionej po brze­
gi publicznością. , ,

Wobec przesłuchania wszystkich świadków, 
Trybunał zamknął postępowarde dowodowe.

Zabiał głos prokurator M i c h a ł o w s k i ,  w rze- 
ezowom ujęciu domagając się zasądzenia obydwoj­
ga oskarżonych w myśl aktu  oskarżenia.

Dr Arnold, zastępca poszkodowanego naoz. 
Arzta, przedstawił psychikę Tawlikowej, oraz ge- 
nezę jej o&zcwerazej działalności i zażądał uznania 
jej winną zbrodni oszczerstwa, a zarazem przyzna­
nia odszkodowania dla A rzta w symbolicznej kwo-i 
cie 1 zł.

Obrońca Pawlików ej dr F e l i  e r , starał się wy­
kazać brak winy po jej stronie, w szczególności, 
że n ’e zachodzi zbrodnia oszustwa.

Wreszcie obrońca Rytki, dr R o s e ,  uzasadniał 
debrą wiarę i brak jakiejkolwiek cechy przestęp­
stwa po stronie swego kljtu ta.

Następnie po krótkiej naradzie Trybunału, sę­
dzia Koozmareki ogłosił w y r o k  (o g-odz. 10 wie­
czór, skazujący Helenę Pawłikową na 4 lata cięż 
kiego więzienia, Obostrzonego twardcm łożem co 
miesiąc, za broetnię oszczerstwa, uwalniając ją od 
zbrodni oszustwa, natomiast Karola Rytkę uwolnił 
od winy i kary.

Zasądzona wyroku nie- przyjęła. Obrońca jej 
dr FeP.er zgłosił zażalenie nieważności.
DRUGI DZIEŃ ROZPRAWY O ZAMORDOWANIE 

ŻOŁNIERZA.
W toku postępowania dowodowego w drugim  

dniu rozprawy o zamordowanie żołnierza, Jana 
Kota, w ut. sądzie okr. karnym, Trybunał prze­
słucha! szereg świadków. Klasyczny świadek tego 
zajścia, IV t a t r a  k, stróż nocny, który w pól go­
dziny przed popełnieniem zbrodni widział dwóch 
osobników kolo miejsca zbrodni, nie poznaje o-zar- 
ożnych. Według zeznań świadka, zbrodniarze wów­
czas mieli inne kurtki i inne czapki.

Poruszenie na sali wywołało zeznanie świadka 
E i s e n o w e j ,  która rozpoznaje w obu oskarżo­
nych tych osobników, którzy w dzień przed po­
pełnieniem zbrodni, byli u niej w szynku, w Ledni- 
cy D olnej,'skąd prowadzi droga do Tomaszkowie.

Świadek K o t o w a, żona zamordowanego, prze­
czy temu, jakoby ją  łączyły bliższe stosunki 
z |Oeltai"Ź^D'ta...Mąrestowaskim, bo „mogła mieć la-

dnicj-zych". Męża nigdy nie widziała z oskarżo­
nym, a mąż nigdy nie czul do niej urazy z powo­
du Mareszowskiego.

Mąż nosił broń nie z obawy przed Mareszow- 
skini, ale dlatego, „że go coś straszyło".

Z chwilą oddania dziennika do druku, rozprawa 
toczy się dalej.

Rokowania o przejście Ch. 0 . do 
stronnictw  rządowych

Warszawa, 14 września (AW). Od dłuższego 
ćzasu toczą się konferencje pomiędzy niektó­
rymi reprezentantami kluhn Ch. D. a rządem, 
przy tem braną jest w rachubę ewentualność 
przejścia Ch. D. do grapy stronnictw  rządca 
wych. Znaczną rolę jako pośrednik między rzą­
dem a  stronnictwem odgrywa w tych rokowa­
niach min. kolei p.  Ramcchb Przeciwko tym 
rakowaniom ujawnia się w klubie Ob. D. silna 
opozycja.

PoSlosRl o rucha r e t M B g m p  
e  Czechach

Paryż, 14 września (PAT), Tutejsze poseŁ 
&two czeskie zaprzecza kategorycznie Y.jad.r 
mośeiom podanym przez jeden z dzienników 
berlińskich, jakoby w Czechosłowacji pewsta* 
wał ruch o charakterze rewolucyjnym.

GZlAŁ GiUŁOOWY
Kraków, 14 września.

Na rynku efektów w dalszym ciągu tendencja 
skala, u trata kursów w stosunku do dnia wczoraj- 
sezfi dochodzi do 8—10 procent. Chęć pozbywa­
nia towaaru silniejsza, przy wstrzemięźliwości od 
kupoa. Dziś rano kursa kształtowały się: Przemy­
słowy 9.20—0.23, Zieleniewski 15.25, Górka 23, 
biersza Górna 4.5, Chybie 6.75. Oficjalnie do tej 
pory bez transakcyj.

Na pcgictdziu sy-tuaeja podobna; znaczne obro­
ty w Jaworznie po 15.5—15.75. Cegielski 20— 22.

Na rynku walut i dewiz tendencja lekko zwyż­
kowa. Daje się odczuć silnez zainteresowanie 
zwłaszcza ze strony spekulacji, która pozbywając 
się a łc y j ,  nabywa dolary. W Krakowie kurs nie­
oficjalny 9—9.01, bankowo 9.04—9.05, w W arsza­
wie 8.99—9.00, bankowo 9.02, we Lwowie 9.00, 
bankowo 9.03, w Katowicach 9.01, bankowo 9.03 
—9.04. Na wszystkich giełdach sytuacja poJobna 
przy silniejszej chęci ;pna i większem zapotrze­
bowaniu, obroty dość znaczne. Bank Polski płacił 
w dalszym ciągu za gotówkę S.94, za czeki 8.993,

Zurych, 14 września. Paryż 11.70, Londyn 25.125 
Newy Jork  5.175,, Beigja 14.15, Włochy 18.50, 
Iliszpanja 79.20,. Hobndja 207.55, Berlin 123,225, 
Wledc-ń 7310, Sztokholm 138.45, Oslo 113.50, Ko-., 
penhaga '137.50, Sofja 3.75, Praga 15.325, Buda­
peszt 72.55, Białogród 9.15, Ateny 5.95, Bukareszt 
2.60. Tendencja bez zmiany. -j

Wiedeń, 14 września. Początkowe kursa papie­
rów polskich w tysiącach koron. K arpaty l l i j  
Fantu 135, Galicja 1.130. Tendencja spokojna*



N O W A  R E F O R M A

Plantacje tytoniu w Algierze
, v

Plantacje4 tytoniu w Algierem zajmują olico- 
nio 20.000 hektarów, należących do 21.7G2 
plantatorów, zarówno Europejczyków jak i UF 
byków. Produkcja docho-dzi blisko ćlo 200.000 
centnarów rocznie, obrót handlowy zaś do 
200 miilj franków, osiągniętych ze sprzedaży 
liści i wyrobów gotowych. W śród krajów pro­
dukujących tytoń Algier zajmuje- S miejsce, 
przwyższając swoją produkcją produkcję Frań 
cji o  200.000 cent. i zajmując miejsce bezpo- > 
średnio po Grecji i Filipinach. W ogóle tytoń 
wysuwa się na naczelne miejsce wśród roślin, 
pizemyslowych Algieru.

Choć gatunki tytoniu algierskiego są różno­
rodne, nadaje się on głównie jednak do wyro* 
bu papierosów. Wprawdzie napotyka się w nie 
których okolicach Algieru plantacje t-ytonip 
do zażywania (tabaki), jednak roczna jego pro 
dukeja jest względnie tak nieznaczna (4.000 
do 5.000 cent.), że w handlu algierskim nie 
odgrywa żadnej roli. Rzecz się ma odwrotnie 
z tytoniem do palenia, którego uprawą zajmo­
wali się tubylcy jeszcze przed zdobyciem Al­
gieru przez Francuzów.

Plantacje tytoniu skupiają się głównie w Ka 
byiu. w okręgu Bone i okolicach Is=ers, gdzie 
się znajduje największy rynek tabaczny. W 0* 
kręgu Bone niema prawie rodziny, czy -curopej 
skiej, czy arabskiej, k tóra nie zajmowałaby 
się uprawą tytoniu. Europejczycy zwykle po­
wierzają Arabom pola swoje przygotowane 
pod siew, ci ostatni zaś obsiewają i zbierają ty 
tan, przygotowują go do sprzedaży. Dochód 
bywa dzielony do połowy.

Tytoniu algierskiego rozróżniają kilkana­
ście gatunków', ulegających dzięki staraniom 
wielkich kooperatyw lokalnych — ciągłemu j 
udoskonaleniu. Te kooperatywy, mianowicie 
»Tabacoop de Bone«, »Tabacoop KabyleA 
i ETabacoop de la Mitidja«, dostarczyły razem 
•w 11)23 r. — 95.907 cent. liścia.

Dodać należy, że Tabacoop de Bone, skupia- 
ją ca prawdę wszystkich plantatorów t.ego okrę­
gu, posiada w Mondowi i Bone (port w Algie­
rze') własne magazyny, mogące pomieścić 00 
tys. cent. liścia. Również dwie wyżej wzmian­
kowano kooperatywy mają swoje magazyny.

Algier liczy 58 abryk tytoniowych, miano­
wicie 25 w departamencie Algieru, 25 w depar­
tamencie Konstantyny i 8 w Oranji. W 1923 r. 
wywiozły one razem do Francji i zagranicę

cyfry 235.000 osób. W tymsamym okresie czasu 
liczba zatrudnionych robotników wzrosła w prze­
myśle mineralnym z 21 OdO na 41.000, w prze­
myśle włókienniczym z 95.000 na 105.000, w dziale 
budowlanym z 12.0C0 na 21.000, przy robotach 
publicznych z 7-miu na 47.000.

—  Min. przem. i handlu zatwierdziło 25% - 
tową podw‘yżkę opłat telefonicznych.

— Konferencje z przemysłowcami 1 przed 
stswicieiam i sfer finansowych, mająca na celu 
uzgodnienie treści projektu ustawy przemysłowej 
odbywają się w min. przem. i handlu.

Informacje przemysłowe i

23.216.000 cygar, ogólnej wartości 6,000 000

WZROST ŁADUNKU WĘGLA NA KOLEJACH.
Ministerstwo kolei podaje o ładunku węgla nastę- 

Ipująec daty:
| W maju ładowano średnio dziennie 3.629 wago­
nów, w czerwcu naladunok wzrósł do 5.3-12 wag., 
wlipcu do 5.851 wog., a w sierpniu osiągnął 0.231 

wagonów, ładowanych dziennie, z czego 4.012 
wagonów na eksport, 2.189 dla. kraju. Ogólny na- 
łaidomek wzrósł w ciągu 4 miesięcy o 72 procent. 
Wywóz za granicę wzrósł o 182 procent, a wysył­
ka wewnątrz kraju zmalała zaledwie o 0.G pro­
cent.

POPRAWA SYTUACJI W BIELSKIM PRZE­
MYŚLE WŁÓKIENNICZYM spowodowana jest li- 
cznemi zamówieniami zagranicznemi. wojskowe- 
nu, następnie wzmoż-oną siłą płatniczą i nabywczą 
rolnika wskutek dobrych zbiorów, pomyślną kon­
iunkturą w' przemyśle węglowym, drzewnym i ce­
mentowym, co umożliwia robotnikom zakup da­
wno nie nabywanej odzieży, wreszcie znaczną po- 
pia.wą stosunków płatniczych wśród odbiorców. 
Większe i średnie zakłady pracują przeć ętnie 4 do 
5 dni w tygodniu. Robotnicy otrzym ał niedawno 
11-procentową podwyżkę płac. Horoskopy na przy 

tozlość dla przemysłu bielskiego są na ogół dobre.
SYTUACJA W POLSKIM PRZEMYŚLE PA- 

PIERNICZYM. Fabryki papieru pracują obecnie 
przez i^ały tydzień. Fabryki, które poprzednio 
wskutek strajku nie pracowały, otrzymały liczne 
zamówienia. Niektórych gatunków p u r.iru  zabra­
kło w składach fabrycznych. Ceny niezmienione, 
fabrykanci żądają 50 procent pokrycia gotówką, 
resztę na weksle, z terminem do trzech miesięcy. 
Ceny hurtowno pozostały niezmienione i wynoszą 
za gatunki, cieszące się największym zapotrzebo­
waniem: papier kancelaryjny za 1 kilogram 1.95 
zŁ, papier rotacyjny gazetowy 03 g:., drukowy 
71 groszy, satynowany drukowy 70 groszy, dru-

wnież horoskopy na tegoroczne zbiory są korzv- 
-stne. Podaż stale przewyższa popyt. Na targach 
orojentalr.ych, to jest. w Turcji, Bnlgarji, Macedo- 
nji i Giecji- ceny tytoniu również zniżkują. IIrak 
gotówki zmusza plantatorów do wysprzedawania 
kolosalnych zapasów z roku 1921 po cenach prza- 
w a-żn i c zm n i ejsz o n yeh.

POLSKO-CZESKA UMOWA PRAWNO-FINAN­
SOWA. Jak  donosi min. przemysłu i handlu, z da.
9 bm. weszła wr życie urnowa polsko-czeska w spra 
wie uregulowania stosunków prawno-finansowych. 
Umowa znosi wszelkie ograniczenia i postanawia, 
że obywatele polscy mają być taksamo traktowa­
ni, jak obywatele ezecho-slowaory.

USTALANIA CEN ZBOŻA. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych powoła w tych dniach do 
życia specjalne komisje przy województwach, 
mające na celu opracowywanie i dostarczanie 
ministerstwu skarbu danych, potrzebnych do 
ustalania podstawowych cen zboża. Powołanie 
takich komisyj stoi w związku z uiszczaniem 
podatków bezpośrednich i niektórych opłat
w naturze, t. j. w ziemiopłodach i w węglu. 
Ceny zboża ustalane na podstawie zebranych 
przez komisje materjaiów.będą ogłaszane co 15 1

PRZEPROWADZKI
miejscowe i zamiejscowe wozami meblowemi uskutecznia fachowo — po zniżonych cenach
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P r z e c h o w y w a n i e  i o p a k o w a n ie  m c h li ,  s z k lą ,  p o r c e la n y ,  o b r a z ó w ,  d y w a ­
n ó w  i t . p. — Dla P. T. W o j s k o w y c h  i U r z ę d n ik ó w  o d p o w ie d n ie  zn iż k i

ranków i za 37,000.000 franków papierosów. ^  Q() ^
W artość wywiezionych, w tym że roicu l ł s c i OTWARCIE OGÓLNO-KRAJOWEJ WYSTA- 
teniow ych i ty ton iu  przygotow anego d o ja b ry -  K0IS1 REMONTOWYCH przy Targach \Vszh 
kaoji obliczona by ła  na pow ażną sumę (3 nul. 
franków. Poza swoją produkcją krajową Al­
gier sprowadza rocznie około 35.000 cent. ty ­
toniu zagranicznego, który mięszn przy fabry- 

z tytoniem krajowym.

Diarjusz ekonomiczny
—  Ustawę ram ową o przedsiębiorstwach pań­

stwowych jrzygotowujo min. pr/.em. i handlu.
— Możliwość zatargu w przemyśle polskim

zagraża z koii-em września, gdyż w tym okresie 
opływają umowy, zawarte przez poszczególne gałęzie 
przemysłu z robotnikami.

—  W związku z rozbudową zakładów Gie- 
schego na G. Śląsku wyjechało ze Stanów Zje­
dnoczonych do Polski kilku inżynierów i partja 
kwalifikowanych robotników.

— Ponuwne zaostrzenie sytuacji w strajku 
węglowym w Anglji nastąpiło. Właściciele kopalń 
odmówili przyjęcia propozycyj w sprawie ogólnego 
nrególowania Btosnnków w przemyśle węglowym.

— Bezrobocie w Polsce, które wynosiło w iuiy... j 
m. 363.000 osób, ebeeme zmniejszyło się do I

we Lwowie odbyło się w sobotę, 11 łm . W wy­
stawie wzięli udział: specjalnie przybyły z War­
szawy minister rolnictwa p. Aloksarui.r Raczyń­
ski, przedstawiciele władz cywilnych i wojsko­
wych, a to wojewoda dr Garapioh, dewódca O. K. 
IV. gen. Sikorski, gen. Tok arze wski, gen. Piekar­
ski, gen. Filip Sierkkwicz, pułk. Bogn.-z, członko­
w ie  k o m ite tu  w y s ta w y , p rz e d s ta w ic ie le  T a rg ó w
Wschodnich dyr. inż, Ż.aniec-ki, pre/ra wystawy 
budowlanej, dyr. Grosman i Puchalski, oraz licz- 
me zebrana publczność.®Po licznych mowach, wy­
głosił przemówienie minister Raozyń-.ki, na wstę­
pie podnosząc znaczenie rolnictwa dla życia gospo 
fl-arcz.go Tolski. Również i produkcja zwierzęca 
odegrała, obok roślinnej i drzewnej, ważną rolę. 
Wystarczy zaznaczyć, że tegoroczny eksport koni 
doszedł do imponującej cyfry 8C.0J0 sztuk. Po 
przecięciu taśmy, goście zwiedzali wystawę, któ­
ra przedstawia się wspaniale. Ogółem iiozy 54 wy­
stawców. Liczba koni do-chodzi do 250.

OBNIŻENIE CEN NA ŚWIATOWYCH TAR­
GACH TYTONIOWYCH. Ostatnie przetargi w Am 
stordamie ujawniły spadek cen tytoniu pochodtą- 
cego z zeszłorocznych zbiorów na Sumatrze. Ró-

dni w *-Monit orze Polak im«.
WYWÓZ WĘGLA POLSKIEGO WE WRZE­

ŚNIU. Przeciętny dzienny ekspert węgla polskiego 
we wrześniu jest niec-o wyższy, n.iż w miesiącu 
ubiegłym. Biorąc jednak pod uwttgę, że miesiąc 
ten jest krótszy o jeden -dzień od poprzedniego, 
przypuszczalnie wywóz wc wrześniu utrzyma się 
na poziomie sierpniowym. Również i eksport do 
Anglji, który, wynosił w sierpniu okoli 800.000 
ton, pozostanie na poziomie poprz.3tln.irii. — 
W związku ze wzrostem zapotrzebowania w ęgla; 
na targach wewnętrznych, podniosła się widocznie 
produkcja kopalń. Kcwisumcja krajow i, która ,wy- 
wynosi w lecie około 900.000 ton miesięcznie, 
wzrośnie podczas zimy o mniej więcej 50 procent. 
Jednakże można przypuszczać, żc koleje zdołają 
do mu r zyć odbiorcom potrzebnej ilości węgla bez 
zbytniego opóźnienia.

WYSTAWA MASZYN ROLNICZYCH W PA­
RYŻU. Krakowska- Izba handlowa i przemysłowa 
komunikuje, że w s+ycaniu 1927 roku odbędzie się 
w Paryżu, pod patronatem francuskiego ministra 
rolnictwa, wystawa maszyn rolniczych (maszyny 
dla rolnictwa ,ogrodnictwa i leśnictwa, oraz jar­
mark nasion). Komisarjat ogólny tej wystawy 
mieści się na ruo Jean Goujon Nr 8 w Paryżu, do­
kąd należy zwracać się po bliższe informacje. — 
Lista zapisów zostanie zamkniętą 15 października 
J 926 r.

DRUGA WYSTAWA TARGU V/ MARSYLJ1.
Izba handlowa i przemysłowa w Krakowie dono­
si, że od 25 września do 17 października b. r. od­
będzie się druga wystawa- Targu w Ma.rsylji. Na 
wystawie tej znajdować sio będzie również pawi­
lon polski, którego dyrekcja zwraca się do finn 
polskich w sprawie jak najliczniejszego udziału 
wo wspomnianej wystawie.

Przy tej sposobności należy zaznaczyć, że wy­
sławienie naszych eksponatów n a  Targu Mar- 
'?jylrtk’mT s tw o rz y  ilo-slę en ? . ffio&ć UtWlSiZidilaił
stosunków handlowych rietylko z południową 
Francją, lecz i z kolonjami i krajami, pozostają- 
ceini pod protektoratem Francji, jak Indochinami, 
Madagaskarem, Tunisem, Algierem, Maroko i t. d., 
które na wysławię- będą licznie reprezentowane, 
a dla których Marsy!ja jęst metropolją.

Wyczerpujących informaeyj w tym względzie 
udziela dyrekcja pawilonu potoki-go (MarnotIle 
6, Place Saint Ferio-el), a w Polsce zastępstwo 
wystawy marsylskiej, biuro Targu poznańskiego, 
Poznań, ulica Głogowska 42.

RUCHOMA WYSTAWA PRÓB I WZORÓW. 
Po przerwie wakacyjnej Wystawa Ruchoma
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Przy zakupach prosimy powoły wać 
się na ogłoszenia
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M ie n io n e  firmy polecamy naszym Czytelnikom l
UŁATWIENIA KREDYTOWE W BANKU POL 

SKIM. Z Wa-rszawy donoszą: Na czwart,kowani
po-iie-dKCinin rady Ban ku Polskiego między innem: 
uchwalono: przy przedterminowej spłacie długu 
na żądanie klienta, o ile spłata długu następuje- 
cc najmniej na 10 dni przed terminem, zwracać 
o<isteki w wysokości dwóch trzecich pobranych 
odsetek. Fo-dinie-śó stosunek zastawo wy przy za­
stawie 8 p-roc. złotych listów zastawnych Banku 
Gospodarstwa. Krajowego do 75 procent warto­
ści kursowej. Dop-uśc-ić do zastawu w Banku Pol­
skim S proc. złote listy zastawne Państwowego 
Banku Rolnego w stosunku 73 procent wartości 
kursowej.

Murarz-analfabeta pnjalip wynalazcą
Miasteczko piemonckie Crescenti szykuje się 

do liiozwykWjgo jubileuszu. A będzie lo  święto 
Ina wielką skalę, z nabrżeustw am i,. lukami 
triumfalnemu, pochodem przy biciu w dzwony, 
mowami władz duchownych i świeckich, choć 
osoba, której pamięć miasteczko tak uroczy­
ście, ohch o%i- była prostym, nawet niepiśmien­
nym murarzem.

Ale ten murarz posiadał genjusz wynalazczy, 
o którym dzisiaj jeszcze wspominają z szacun­
kiem technicy amerykańscy, przesuwający lub 
podnoszący domy wielopiętrowe, gdyż Serra — 
tak nazywał się ów murarz — już przed stu 
pięćdziesięciu laty  podniósł i przesunął o ttzy 
metry, zapomocą przyrządów, przez kiebie w y­
nalezionych, wielką murowaną dzwonnicę ko-

z dnia 13 WtześMta 1226 r.
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z tiuia VS wrześuia i 9 ̂ 6 r.

/i. ii '!• 1
B a n k  B y s k o n i o w y

Frób i Wzorów przemysłu krajowego wznaiwia gc*je]ną swego mia-sleczka rodzinnego 
swój objazd po kraju zaczynając od adomm, TTrndzonv w roku 1734 z rodzicówój objazd po kraju zaczynając ou uauomm, Urodzony w roku 1734 z rodziców bardzo 
gdzie tycznie z wystawą przemyslowo-ize- ul>c.g-ieh) ^  naj 0ierw uczniem, potem czela- 
mieślniezą mieścić się będzie w gmachu tea- dnikien)j wreSzeie majstrem murarskim, pozo- 
tru »Roamaitości« w czasie od 15 do -b  wrze- jąc do końca życia analfabetą, co jednak

nie przeszkadzało mu do genjalnycli wprost 
pomysłów technicznych. Istnieje dotychczas 
pism'), poświadczające, że Serra otrzymał od 
gminy miasteczka Crescenti zapomogę w su­
nno 60 lirów „za wynalazki mechaniczne, zao­
szczędzające pracy w życiu publicznem i pry- 
watncm“. Nie umiejąc pisać, Serra pokwito­
wał z odbioru sumy powyższej znakiem krzy­
ża, Takimsamym znakiem opatrzony jest inny

śnia r. b. W ystaw a Ruchoma obejmuje- obecnie 
250 krajowych firm przemysłowych, dając me- 
żność zapoznania 3ię gruntownie z wieloma, g a­
łęziami naszej wytwórczości. Komitet miejsco­
wy, w skład którego weszło grona przedstawi­
cieli sfer gospoda-rzych, organizując Jednocze­
śnie poka-z eksponatów wytwórczości przemy­
słu i rzemiosła ziemi radomskiej. Zaintomso- 
hanie W ystawą jest duże. W szystkie stoiska,
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przeznaczone dla miejcowego przemysłu, zosta- kument ,;tót.ym kg_ w ik to r Amadeusz III. 
ty zamówione i niektóre działy będą ekspeno .&’ pomyslov/cmu murarzowi rentę Iło­
wane noża terytorium  teatru »Lozm ailoścu. | | y^ 0(niJą w sumie lakże sześćdziesięciu lirów.

I wiekopomne d:deh> Sorry, owo przesuęię-
wane poza torytorjum 

PRZEMYŚL WŁÓKIENNICZY W BIAŁYM 
STOKU, Na- rynku tym panuje jeszcze wciąż zna- c. ‘ {lz%or,aicy kościelnej o t-rży m etry, jest 
camy popyt na towary wlókienm-cze^ aczkolwiek roc,7Ily-ac,i1 gminy szczegółowo opisane. Już 
już dzisiaj piorwsz ago rączka minęła \ fabryki, ja -;na rok r/rzedtem w 1775 r., Serra zdołał ]> rze­
ko też hurtownicy pracują spokojniej. Kupcy pro- - -

| wi-ncjonałni zaopatrzyli się już w większe zapasy
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towarów jasiamiych, ą  nawet zimowych, otrzy­
mawszy je na dogodnych warnikach kredytowych. 
Pięć fabryk bialostocikich pracuje obecnie inten­
sywnie na-d produkcją gatunków mundurowych 
dla ministerstwa spraw wojskowych, któro dało 
im nieda-wmo 40 procent ogólnego zamówienia.. 
Eksport towarów białostockich mały. W osi 
dniach wynikł zatarg między prnooda-wcami

sunąć pray przebudowie kościoła Benedykty­
nów, wielki ołtora tej świątyni, słynny z  obra­
zu Gaa-awoglji, ucznia Guernna, nie usuwając 
z ołtarza ani jednego kamienia, an: jednego 
naw et lichtarza. v

Gdy w następnym roku trzeba było przesu­
nąć dzwonnicę m urow ani, Sorra obmyślił sp i- 

owieriim.;sób ffCnja.iliyj choć prosty, dokonania to-gn. 
slatmcliiA c;10(r ludność miejscowa wyrażała głośno 

obawę, że poruszona z miejsca wieża musi rw-a ro-
botuikami na t-le po-diwyżki plac. Związek klasowy ■ gen ja lny  w ynalazca tak  byl pew ien swego

olbrzymiej podwyżki 20—45%. -Warunki u w  cli wili. g d y  rozpoczynał przesuw aniezażądał „ .
te, rzc-cz o-ozywiata, nei będą przyjęte, jednaik za­
pewne otrzjTnają pracownicy jakie 10% podwyż­
ki. Żądanie o nową podwyżkę płac wysuiwają tak­
że robotnicy łódzcy, którzy, jak wiadomo, otrzy­
mali niedawno 12% podwyżki.

KRYTYCZNA SYTUACJA GOSPODARCZA 
W CZECHOSŁOWACJI. Poseł czeski, Haken, 
przedstawia, w ciemnych barwach sytuację eko­
nomiczną Czech. W skutek -defla-cyjnej polityki 
finansowej bilans handlowy wykazuje deficyt 
w wysokości paruset miljonów koron. Bezrobo­
cie wzmaga się stale, ilość pozbawionych prać

iż w chwili, , _
dzwonnicy, umieścił w  niej swego sy n k a  z po­
leceniem bicia w dzwony podczas ma-iszu 
dzwonnicy. Z tego powodu nazjw ano go tez 
włoskim WUhelmem Tdle-m. _ ^

Kroniki zaznaczają, że wieża posuwała się 
po ziemi, »jak barka po morzuc, I dzisiaj je­
szcze oznaczone jest skrupulatnie miejsce, na 
którem  stała  pierwotnie.

Za tę pracę niezwykłą Serra zażądał i otrzy­
mał ealvch dwieście lirów. W 1S04 r., będąc 
już sędziwym człowiekiem, nabył, dzięki 
oszczędności nadzwyćzajnej, domek, w któ-

cy dochodzi do 250.000, co naraża na nędzę rym mieszkał przez -resztę życia i doczekał się 
blisko 600.000 esób. Kryzys najsilniej daje się żo syn jego otrzymawszy wykształcenie woj- 
wo znaki w5 dwóch podstawowych gałęz iach , skowe, mianowany był kapitanem  jednego
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Poszukuję 1-2 pokoi z kuchta
w okolicy Parku Krakowskiego za czynszem zgóry. 
Zgłoszenia w administracji „Nowej Reformy'1 

między godzina, 3—7 wieczór. 8-781
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N o w o ś ć ! ! !
w przoci.-jgu pół codziny w y­
konuj O fofograijo __reli.’3zo- 
waiie, do !d{ri!yn}acji uniwer-
syleckicli, kolejowy ca  i do paszportów
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D tapelasza męs:;ie 
jows i zagrauiczr..

kra­
j o w a  i  z a g r a u i c z r . .  ‘ U j

(Joe-hcwieństwa po,cou nu(o* 
si Jarosz , Kraków, ulica 

I Jiawkowska 24 (Dom emery­
tów). — Przombia kapelusze 

i męskie, damslfio, na najnow- 
®:'sze fasony. 3183 4

3 ISO

ątyjjubioso książeczkę woj- 
Mii skown, na nazwisko Jć-j*

przemysłu krajowego, W szkląrstwie i włókien-j z pułków piemonckich. Drugi z  synów poświę- ^^ackTi|kTóra\iui 
,n ictw ie. . . ‘-w,y ,■]y  ■!cii się zawodowi swego ojca. ’ ..3283
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unieważnia się-
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Icłllta agonów czesko slowac- ] 
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